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î exAu*a SiiSt /iaŹT.^, jjcetuJK. yflSl C-4-b 9>  1 ixA A  piner y*

liAstm ć h liAsJZpA- r^iLi iTLjśuĵ  H^ry J *  ^
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llo o m z a s  Akw: )  Apagaea A 5 
(Jana Boiago f  □  )  }  □ )  ?

iS« i» r  mii*
20 Łwa Jepisk:
21 Tytnoftea
22 Petra i Afta:
23 Połykarpa.

124 ObnHł-.Jo:

|io
11

|*9 W . JosetiObi. P .M .!A°2> 2  d . z o f i g  7 W asyłya M

P.
12 W .
13 s .
14 c . 
*5 P. 
16 S.

40 M^cesv© g. 7. m. 36 ra-126 I'?. 2 PcBs | ŝ - 
Kcnftantego. jno. ^ćcf;.-2£«}>;27 PmliopyaPr: g** 
Grzegoras W iel. | Xiftyca niewidz:' 28 Basy lego. ^5 i 
Ricefora Biskup-. Id. 12. afc )  1 Eud:
Mechtyldy O )  ? 2 FteodotaMu: ittti
Cyry&ks Dyak: i£ )  * d )  «J 3 Jesrtropya. tag 
Gartrady Passy ■ *  >  ? 4 Herssyma P r . j ^

Ewan: u ł,uk: S. w  R; 11.
17 vi
18 P.

! ' i ch- Boicsł; j )  i  
, G a.Y yela  Arc!:: ; (  o. m. 23 pop

sLwdgiera Eisfe: rf. 21 *t)  □  )  y
!Benedykta Opata!© wznak y  g. 1 

f», 17. po połaci:

a diabłów. T. z. g . z m  3.

m  

m

5 ■«. 3; roiUi
6 42 Muczen:-

i 20 S,
21
22 P. |Oktawśxisza M. .... -
23 JL_ fKstiłrsyny  Szwe: jPoczątek Wiofay

j-£»: % Jtwą S. w R .6 . O' nakarmieniu 5000 ludd
! « &
35 P.
126 W .
2 7  s .
28 o,
29 p.
3 0  s .

8 Fteofyłsktc.
9 ^orok mecz:

10 Kemsda Ma.
11 S;.fronya Pa.

T. z. g

#%

5  Pier: Kwa­
dra Kwietnia ^
2 Marca g. 3 m. 
16. rano.

w  10 Gr: 39 
mi traty. Wiatry 
się wamagBi|.
’® ?  elniaKwifi- 

d. 10/Marca 
g. 7. m. 36 rane. 
w %  igGr: 49 m. 
niewidz: X ieiy - 
ca sacra: a ii 47.
2  pocz^tka mt&£, 
ku kcńcu od w ili ,1 

X Ofłat: Kw*. j 
dra KwietiAi d. 
18 Marca go. m.i 
22 po pełnney. j 
W 26 Ge: 29, 
minuty. Zisnao js 
wilgotne. ł

W- $.
Srodopnfh•. a. f&sbr: Arch; @ g.
Zwifcdow P .(3. r«. 34 po poła:
Teodozyasrń W’
Ritprrft Bisk:
Syxti Papiei,
Cytylla.
Kwiryna Męc:

nieisfidz; 0  zaćm; 
O D ? 

d )  * 8 
30. □  )  5

5 > $ a  y  ?

u  N. 4. Poiła,
1 s Nikyfora Pr:
14 Wenedykta.
15 Abapya pre:
16 Sswyna Mo:
17 Ałexya Prfi:
18 Kj’ryłła Ar;

)P«
«?

M
. _______________         . n
Ew.-u^fan: S. w S. 8. y T .z .g • z m .’].
3i N. iBial ;. Bglbiny. | J g. g m, 13 wite:| ~ N." g."Pcfla-

ly A S. M A R K l  w M E S I Ą  C U M A R C U. " , ~~
n ,  .  .  r  w^ f n’ nl*£ziclę w StczekcsiKich, W ponie«!z!»?sk po wftępnejr niedzieli w Eukowh cztero, 
ł.lr Z »y’ Siomntkaeh, Zatorze; na 40. męczenników w Jarosławiu, |w sochy poniedzla-

*. ó w m,liszce; na i. Grzegorz w Sandomierzu. Po niedziel! elucbey we
t Z o X l  o f  7  a 9 f  ®ri" cla Lltea-fkiego. Na.ś. Iozef w Jozefowie, ŁutJiJku,
E J * S V  °,d *rodoP°ftu«y niedzieli do Boiego Clala w Boekni kaźdejo czwartkn ttrgl «a zboie.
. ogate I nlorogato, Pe niedzieli kradopoftney w penledzialek w Kgtsah. B

 ......    " | i - ’    ■ ... fr

^  Maia d. 24. 
Marca g. 3. m. 
34 po połtid: 
w ^  3 Gr: 3 m* 
nłewidsial: 5ł«ń: 
ct s«cm: ad ty. 
Od w ili didiyfla 

3) Pier: Kwa- 
dia M ną do, 31. 
Marca g. g ffl. 15 
wieczór, 
w  ^  10 Gr: 10 
rnin. W iatr x, 
ściegiem.
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lE w : laM aty& w R : z i p  O w lc x S U'Je«W do J e ' Tr; 2. g, 2 m. 1a.
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! 10 S.
x i C.
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• •' ' -  g. o. m. Ł2 p  p . 28 H aryonaPr: sr**
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M aryi Mgśpc:
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Leona Pap. 
Jtiiiaszs Pap. 
HcrsaenegiMa

’ro:

s'T

129 Marką jep: f i l
^  _________ 130 W etyk i Czet-. c$g
P- 0 TrfA». £ } *  i3 1 S«ntf„v ChryJl-JM

1 A P R '’T "

A  5  ? n -Wt*e*er»*rs)*:

<1 01latn.K wa

Ewan-, a M at: S .te  Por: 16

14
£
16 w .
17 s .
IŚ c. 
19 p .
yo S.

5  g. g. w. 10 ran: j 4

Z m artwych: Psa 
W ielkF Lud w;

Lamberta męsz:
Rudolfa Bisk:
Rlsmerego M. > Perigaea #  t> 
W ern era . |rf. 20 3> m 8 5
Agnieszki Po!).: lO  1 v znakuj g‘ J

5 yiwŁtfl. <Q ! > _______________
Ó  Ła - ir tw y rf :  Je frT .z . g. 2 ot. 19.

M

M<u* dn. 16 
E w : g. g tn. xo r.
w ^  2 5  Gr. 23 m.

M a r ®  W ia tr oftzy , ka 
’ końca pogoda.

cl. 15. *  1 ?
ci. 16.. $  )  <?

2 N. W  
l 3 P- Sw itny.

W
d. 16 A )  *  rB □ : 5 Fteotfnla,Mu:

6  E u f t a c h i n s z a
7 J e o r g y a  M a :
8 Frodyon* M.

iW
S&
SFt

E w .•  jar,: S. uTR: 20.  „ T n l :
2 i
22 P .

4)73 W  
124 s.
-i 25 c .  

H  26  p .  
3.

:ymj Ew; a ja n n  S. wR: to . J  ;A  y- 
. r—r   ̂ ^  jW łitósa . 19 A  ? 

;g P . j Piotra Męcz

AnZelma. ot.I 9r2Awodflis. . ' I **■*—*   i . ̂  • . •• i
Sotera i Ka a. -49 w A  > M 10 T erdatyia 
W oyciecha A rc : ,® .?. 2 o t.38. » « •  t i  A ntypy  Jep:
ja rz : go jVTęcz: 
M arta  E w sa . 
K lets i Marcel: 
Ansftazego Pup

d }  h S  Retrog: 

8 3  b. □ ) ?
cł. 26. #  1  S

12 Bssyiego Je:
13 AttćffisnsMu:
14 M artyny  Pap-
15 Aryftar; Ap

@ Wów Czer­
wca d. 23 Kwiet: 
g. 1 m. 38 w  noc: 
w  1 Gr: m. 56:
Zaszj>na sig ot»- 

ciepiac.

»k
)Hf

pallet Tr: z. g. 2 OT.2i

f c V  . .   . . . . . . . . . -  J *  1 .*  3°  A  S
30 W . 'S a te rsy n y  Sen:, !d) d. a ot. zoppp-

16 Ni 2 .p o w o i
17 Syme na Pr. i # |  
s3 joantss Frep; IĴ S

dra Czerwca d. 
ęo Kw 'etn: g. 2 
os. 2 0 popyludc.- 
w fjSR 9 G t: 15 m.
Pow iatiEe w il 

gotne, poty® za­
czyna b y d i  cie­
p le.

. J A R M A R K I  w 1M I  E  S  l  4  c  O K  &'  I  B  T  K  r a.
W eor!ed"lstrt *0 c5edi!e51 Kwtetnley W Oli»sxn, OpaUmU, Zftorzt,, w,po!łtedrf*lek po 

J  S»katx{*r*m. W ulitzo, mWcy,  n a  i.  Woyclech »  Droginł. *°*ym MU.

« T 5 S5S S 2

Dsitó w .tym miesiąca t a  jsdiis 14, es. są. Noc gsdsin 9. mloats*. ^
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1 S.
2 C. 
J P. 
4 S.

8 Apogaea A 5Filipa t jakoba.
Atanazego Bis. _
Znal. S. Kray. |d . 4 A  )  9
Floryant Męc. f )  in  f i .  O b

Ew: a'Jana S. w R . 16
"77 ‘ i .  1“  
Jana w Ołesu. 
Dosnjcaiii E*n.staaistawa oisK:

.Grzegorza Naz.
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Mamerti Bisk:

5
6 P.
7 W .
8
9 C.

10 P.
11 S.

19 jcaoa Paieoi,
20 FceodoraPc: |« j
21 J*mur: Jeo;‘ (*2E.
22 Fteoi: i  U te : *$£

z. g. 2 vi. 53. 
rrnWPio** V. Pap: 123

*  > 5  25 S ? I 24 Saww y Mac. 
Z'o\ © B. 16. 38'. 25 M a rk a  jK w ;

1. «» .5B j7o /).l26  W w y ł y  a Je :

sr%
sr̂ s

5 3 £  d. 10 8 5]27 Syraeoaa Jep; jf4l

Ew: u^fana S. w Roz: 16

, o ?
I d >  t,

tTpTTycl

A ? 1
r|2

12 A *
13 P*
14 W .
15 s.
16 c .
17 p.
t8 S

r ^ r w r m r * -  
Serwacego Mę 
Bonifacego Mę 
Zofii Męcsenn: 
Jana Napomse. 
Torpats M§cz. 
Felisa Kipnc.

I Panirac: □  3 2 
j#  > g d, 14- # ?  
iL 15- $  3> 5 A  £
d g . i  f». t f .p o p .
d. 75 J  Pen ,aea. 
3 *8 IT- □ 5 

)  X A )  <?

28 Jasnna Apo. i&b
  29 Da*riat: mus: IM

odsy  p  0 ^  i  w 26, 
-------- —------- ffe’J iTirS W Eff-ŚL...“jrp ti

3°  MAY.1 Jerem:
2 Afranaz; pr:
3 Tymoftea.
4 Pełahy i mu:
5 Ireny mus?.-
6 JowaPrasse:

Ew: S .w l€ , f>.' O siar. p t c i T
■   . I.. —,... I, . ,„ ,1.,— I,- - ..............   . m m r jg faiwww «

19
20 P. 
2 l 'W . 
22 S. 
22
24 P.
25 s .

.5 H ra y io w i 
Krzyż: Barnarda 
Krzyż: Felisa Ka;

‘W S U f F -
Joanny W dow: 
Magdil: de Faz,

Piotr* C: d, 15 68 7
A 3 t> 

d. 22 s  y  8
« v ;@  g*O- « • 3 *Poł: 

debowsF Facji/, 22 © ^  □  g. 2
w. 4.

24*
Em;; u ^a n a S  w Roz: 15.

rano.
. *  3 ? 
Hic

8 Joanna
9 Izaiass. 

to Symejną

12 Jepyfanya.
13 H łykaryi.

ińPociśSŁ: DtcóTS; p~~cafą n.

a*
im
'fm
Un
M
m

26
2 7  ?.
a8 W.
29 S.
30 c .
31 p .

y rized*W i|t; 
Jana Fapieśa, 
Germans Bis?: 
Teodosyi Psue* 
Felis* Papież*. 
PetrrnelJi Panny.

1 Filipa Ner. A  8
'^■3) V d. i t .  □  ? 
A  3 1> d .  2 7 . Ą  5

- - N , 5. p o W ^
15 PachomyaOt:
16 Freodora Pr.

)  Apogaea. D o j i T  AcdrunyVa. 
J g ,  8 rn-. 44 rano 113 Fteodora Mu. 
5  in S i n i  i 19 Patryk: Jep:

@ Pełnia Cze*
d . 8. Mata g. 1 m. 
5g! po południa.
w « g  16 Gr: 59, 

min. Z poczgtka! 
pogoda, i ciekło.

C Oftatn:Kw«. 
dra C t e r w c * g

15 Malg g: 1. m- 
48 po południa. 
W ^ 2 3  Gr:.:44m.

Deszcz z wia­
trem na przttnis 
ny. ‘

@ Nó-» Lipca* 
d . 22 Msia g . o,! 
m . 3 z  p o łu d n ia , j

w M . o. Gr: 24 
min. Skuk® do­
grzew a, flałapo* 
g o d a .

j  P ie r w :  K w «
dra Lioca <d. 30

Maia g. 8 44*
rano.
wSJ£. 7 Gr. 56! 

mia. powietrze ' 
c i« p ł e ,  ku końcu 
bursa.

1

s
S

S A R  M A R  K i  "w M I  E S  I  Ą  C O  fJ A /  i?. . ff
K* i i .  FUS? 1 Jakeb w Stiroezyni:, Nitmierowit, Smiborza, Ż arnow u, n& Zc*l«xiful» t . &et f *  : 

ł»JT B M ca :h , Bufcu, PissxemU, Ttmzszawit: w pem«dz2atek po ś. K rzyła w KfUti, 113 *• * “ *' 
ulstaw w Dfrowie, P iiittie, Svchv, ZotUixczyhu .* w Krzyiowy » tacek w Zzm sititt iw atycoda.o- 
Wy, w wigilią w Nlebowiląpieni* Pańlkiego w Łatvucie, Sanża A tr tu , SziaSati/rtu t nasai iu r  po 
W Niebo wftąpienia F ió ftlm  w Muszy, w peniedsiatek po w Niebo w&ąpieaia P*6fltiin w Dąbrowie ■ 
tygod: Kitach, O U tuttt: ca rafkie w Nieb«wft4Pl«ui» FaaCki* W 1ga»<swh trajtygędaiowy, ZaUsznykH, ^

C2 E R . I
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L u n z cy e.
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n.Ewan: a ^Jana S. w Roz-. 14 

ZesłSma Gacka 3,2 N . .
S
4 W .
5 S.
6 C.
7 P*
8

Swiątecz: Klotyl: 
Optźta i Alex; 
Boiiifacag^ Bis; f  
Norberta Ogat. 
Robsrta Opats f  
Medarda Bitk. f

i  z e s ż L M c łn  *. 7>; 20; />. ca
21 n . T z . - T . T i a r r ^RrasśBs Bis. A £ 

*  > »
8 )  ?

<0  5 5 ) 5  
d .  ? • d  )  t> 5 £
© g. o. m. 294704? 

A  > ?

f# i

1̂ '

■\.z S5S. Troycy.
23 Wtorek S wit:
24 SytiifSoEa Pr:
25 Znak S. 3fb* M l m?°:
26 H*rpa Apos:
2 .7  r « ; r a p c a t 3 .

Si

I

Ewati:tti.uk: S.wRatd 6. 0  potrzebie ludzkoicM jktofou »oe. «  _ _  __ . - —

SO P.
li . SSS. Troyćy. ] Felicyan*. tjt i\&d '&•-* po Sortu ją 
I Małgorzaty Fan: '-A )  $  r f .u  O  5,29 Teodoar iję%

@ Pełnia Lipc; 
d. 7 Cserwca g. 
o. ot, 29. po półn:
*  M* 15 Or: 16 

Grzmoty 
mśeyscatai gra. 
d y , .pctym -cie­
pło.

' i i  W . i Barnaby Apoft; i Ferigaea. $e. ft: 30 isrska Pre: 
•12 S. Onufrego Faftelffif. 13 2> in'tf. □  $’31 jer my a A po:

C# (Bożego Ciał*. jAn;.- z Pad. (Łg. 6} 1 jUlNici. Jafty;
14 P.
15  &.,

| Bazylego Wisi* im. 33 po poi: jft 
j W ita i Mod?fts. i A )  £ ♦  )  L

J» Oftat: KwSt 
- dcaLipta.d. 13 g. * 

6 ta. 38 po poiod:
w SE. 21 Gr; 43

. . .  . - - 1 m in u ty .
5i 2  N y k y to r a  P . }*#;

3 Łaktłyan: M. \m ! FoS°<*2 3 u?ałiEJ-

i J f t
'SS

#•»

Ew: u Łuk: S. w R. 14. O wezweną wielką wiecgeryą. y. cr. i'4 noc.
16  N .
17 P.
18 W .
19 s.
20 C0
21 P.
22 S.

2. po Swiątk: 
Małgorzaty Pan: 
Marka ś Marc: 
Gerwaz: i Prot: 
Syłweryasza. 
Aloizego ̂ 3onz; 
Paulina Bisk.

Jnftyny i Luidg: 
Zk:Q) 22 G.23TO. 
8  )  8  fd  )  ? 
fi. 2o|5 )  W  i  
#  g. i x m. 22 w n. 
d. 22. A )  S 
©  u? 55  g. 10.

*»
te l
w*

4  N. 2. po Sc#
5 Dor; ty.
6 W issaryona.
7 Fteoćorajep: j$K
8 Straty Fteod; ]»?(
9 Kyryłła.
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Ewan: a Łuk: S. w Roz: 15. G zgubionej owcy i groszu, całą noc.

l i

3 po Swiątk: 
Jaca Cbrxsiciela. 
Prospsrs Bisk: 
Jań# i Pawła.
W ł a d y s ł a w * .  
Leona P. JZig: 
PiotraiPawł: A.

23  N .
24 P.
25 w .
26 s.
27 c.

m  p.
“ 29  s
Ew: u Łuk: S. w R. 5,
3°,

jAgryp: P. m. 45. 
rano Początek 
lata d .  24. %

D Apo: do 27 □  %c 
)  in n  O ft

11  N , 3 po  Sosz
12 OaafsyaPuft:
13 A kiłyny m.
14 Jełysea Pro:
15 AmosaPror;

d. 29. & >ft sje ^ l i ć  Tychona P^e: 
2 g- J nt. 35 U/120.J17 Manaiłansn:

n
m
HK:
m
m
m
*

ii
! 4 po Swiątk:

obfitym Piotra połowie ryb. P‘ całąnoc. 
ILotyny d .  29 A £ |i8  Î a 4*

Ę; Nt5w Sier­
pnia d. 20 Czet: 
g, n  m. 22 w to .
w  M l s ig G r: a 6 m .

Powietrze patne, 
ku kcńcu bu.za.

V Pierwsza 
R w a  a r  a - i c r ^ o i*  
d. 29 Czerwoa g. 
1 m. j s  w noey.
w Ł\ 6 .  Gr: 18 m.
Ma się na desics, 
potyrn pogoda.
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Na r,?tir;e  tw iąik l’ w Cudze Cyrkaie Dukielikim tygodaiowv, Lublinie, Miechowie, Opaitwtu, 

Radomiu, Shdtfcaćh, Skawinie, Zarnnwcu. Od wtorku zleiocych Syrlątek w Janowic Cyrkule T*iv 
tew fSim , Łaszczowie ośmio-cłolowy iarmak. Od dui«' 6. w Krakowie dw unledzleluy: w. robotę 
przed iś i , Troyeą w §fittfoutie, Tarczynie, na i i i .  T roycęir Krainie, Szydłowie, Radymnie, ve Pe- 
a!edz(a?ek pe i i i ,  Troycy w Komarnle, Niemierowie, Proszowicach, w  Zatorze, na i .  Osnfry, w 
jjarosławict, gąsienicy, Łfczny, Łutowi/ku, Urzydowie, na i .  Jan chrzciciel Husiatynie cztero-ale- 

A dztelcy> Olkuszu, P iłin it, Sandomierzu, Sitdlieach dwutygodniowy, fPł&tłczu, Zatorze, LŁ.W ——  - ■ ■_ j L... ■■■■— ■■ -■ »i »■« — -rrrrr.-y. t~ , „juwiw. ą
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Wp>-łndnia, czyli w icD cm n, $  wznahn^g-, w  ósmym , 3 2  prawie sl-tcscea 2  

Wónerą w -g$, i siódmym Domu się znaydaią. Co tylko z tey figury afłrclegkztey 
prawdziwie wtdsi.ec roczna , ieft to połeieafe zwierzyńca* niebieskiego iwssjGiich; 
Placet lub gwiazd ruchomych; np. s  aimeyseóy figury widsiem y, iż  znak J8$ z 
gradusem rój o gadzim e i .  m. 17. po południu wschodśi, w  ryta samym czas e znak 
Hi gr. 21. left w  południka nad ziemią: przeciwnie gr: 20. $% wysłudasko pod aie- 

, gf: io. zniku zachrdsi. Z Planet tylko 5 i S W nccy widzialne będą^ po- 
'■ ew a i pozoftałe, to ieft J ł , $, 2 ,  tyóte , tak figura pcfearufe, z słońce® idą,
tecie w  nocy wraz z  nim pod horyzontem, a więc niewidzialne będą.



O Zacmieniacn JLloku 1811.T l

tym Ecko cśióry b fd | r&cmienia, dwa ca Słońca , i dwa na X if4y  cn, x któ 
rych tylko iedco zię iycow e a nu wiusjalae będzie.

FI8RW S2 na X ięiycu daia 19 Msrea o w  gól do ostaeyrano , in i po *#• 
chodzie X if iy c a .
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O C Z T E R E C H  P O R A C H
Ko k u  T e r a ź n i e y  s z e g o.

grożącą , które ciągle do końca Lutegc 
będą , i w miesiącu Marcu dużo się ieszcze uczuć dadzą.

U’lOSNA.  Część roisu pierwsza weźmie swóy począ-tek w roku  terażnieyszym 
Lfl. j ł i .  i\lar*M z rana. Lubo w  całym swoim przeciągu ftateczną się bydź obiecuie,
> iąg łe  iednak zimna i północno wschodnie w ia t ry ,  które aż do'czasu gd1? słońCB 
wttępuic w. zn ak .B aka , to ieft do połow y C zerw ca, trwać będą, n ieprzyjem ną po 
większey części tę porę sprawią,

L / i ‘ O. Część rokit druga;, zacznie się d. 21. pzerw ca  wieczorem. Raptowne 
goraoa i ciągłe u p a ły , wielką tego lata suszą ozn. czaią , w czasie których g w a ł­
towne lecz niedługo napadające burze , imeyscami szkody przyniosą.

' j fUSlLN.  Ta trzecia i c i tah m  pora roku , która się pocznie d. 25. W rześnia  
* raąa  . przez większą połow ę swojego przeciągu fiałe pogody i c iepła obiecu- 
i"t, które z końcem _ Lift opada nagle w ziomo zam ien ione ,  mrozami i d o i t n i  
śniegami ten fiok zakończą.

O U K O D Z A I A C H .U
VĄ rodzaje w tym Roku znaczą się bydź po m 'em e  , lecz z okazyi wtęcey snchey
aniżeli didzyfićy zw łaszcza w czasie zbiorów pory , każde ziarno długo i od ro- 
b - f t* a  bezpiecznie w spichrzach konserw ow ać można. V'biór siana i po traw ów , 
lubo w tym roku nienaywiększy , iednak przy ftateernych pogodach iakie w tym 
' z ,'ie s łu  -;yć będą , żyzny dla koni i bydła poke-ns przyniesie. Lny dla wieikićy 
suszy taka się bydź znaczy po więksr.ćy części L ata ,  mieyscami p rz e p a d n ą ,  a 
■t ieyscami m ały d, {latek obiecuią. N a tom śeysce  obfitość ziół iakióy się z w to­
my i na początku i ta spodziewać potrzeba , a które ć aTswiec żyzną w tym roku 
paszą przyniosą dobrocią 1 dofiatkiem w<łiiy gospodarza wynadgrodzi. W ina 
ten rek j t,wsie< hnie udaNie i dobre przeznacza, kt. rych zbiory przy pięknych 
p. g tdaoh że nafią. ią wątpić nie mew na. Owoce nie tyle obfite ile piękne i do­
bre znaczą s ą w tym roku ; idia tego długo konserwować się dadzą. Po łów  siedzi 
> Jaszcza z lirony Flandryi i Norm&ndyi będzie daleko większy niż po inne lata , 
którs-t-h skupowanie pierwszych dm  Łiftopadz, wielki zysk dla h an d ’.u przyniesie. 
Biorąc, ogólnie Rok U-reźnieyszy, który Łato suche , Z.imę z as mocną i d ługą obie­
cuie, da się naywtętćy uczuć tym którzy więcóy bydła zimew ć *ech< ą ; flbo- 
wiejm ) • mierny urodzay ial iego się spodziewać potrzebą , przyszły przednówek 
do ii h wyżywienia tnrdiiieyszym i kosztownleyszym uczyni; czemu ż ; ia d ,« 'ą c  
haranny gospodarz, werawnieysaim karmy dla bydła przysposobieniem zatrudnić 
się powinien.

E j -



R A D Y
P o c z c i w e g o  B a r t  i o mi e  i a.

u r/,eieżdźałe»> razu iednego przez mia- 
ftecekoj. gdzie zebrało  się wiele ludzi na 
ia rm ark ,  a że godzina targowy n ie b y ła  
ieszcze nadeszła , siadłszy sobie gromad'
t . 1 ! . 1 * - 1-  f , .  . w n l r ł a  t l Q i*io.

nasze nierównie więcey od nas wymaga, 
i tak: policzcie tylko czas , który na pró- 
.żniaftwie traW'icie , to iefi: albo nic nie 
robiąc , albo na roztrzepaniu bez celu ,

I * _ » _  _ _  a  wi. w . -  l ’ e n .ką, utyskiwali , iak To zw ykle , na bię-Jzobaczycie , ze was me zwodzą, ł ro -  
żkie teraźnieysze czasy. W t e m  u d e n  Jżńowamó ciągnie za sobą n u d y ,  niedo- 
z  zgromadzonych odezw ał się do powa- [godności , spazmy ; a tćm samóm zr.a- 

: j . a ,  P.zr. a . o.-.ńie > vela urr.mevsza : podobne left do

cie. także z nam i,  żs ciężar pod alko w 
całkiem  nas w  reszcie przygniecie , bo 
czemże i# będzie opłacie? ęfcżbyscie też 
radzili w tćy mierze ? Poczciwy Bartło- 
m U y , pomyśliwaszy nieco , odpowie­
dział. „  M oi ludzie , ieśli chcecie 
wiedzieć sposob móy myślenia ; odkry­
ję wam  go w krćtce: bo , iak m aw iał 
(lary móy oyciec , liczbą słów pióźneg-o 
woru nie napcha. ” Obrócili się wszy­
scy k proźbą do Ba-rtłomiaia , aby irn to

życiu , nie marnuycie czasu, bo życie z 
niego sio składa, jleź to łożym y go na 
sen,' więcey, niż potrzeba tego wyciąga, 
zapo'm inam y, źe kot śpiący myszy nie 
z ło w i , i że dość się riależemy, kiedy nas 
w trumnie położą. Jeżeli czas naydroż* 
szyna iefl na świec** skarbem , utrata 
i ego , iak m aw iał Bary móy oyciec , p'o- 
winrsasię nay większćm m arno traw flwem 
nazywać , ponieważ , sak pow iadał tak ­
że, czas utracony iuś cię wiąoey niewró-scv « prożcą do Barteomitna , a»y »«* , , ,  j ,  ■ a.

h m \ k y  w y ł o ż y ł , i skoro go obfiąpili doi ci, a cc nazywamy cioso czas* , nadto lett 
l ł _ * i- J cnii ma nrnwad*ił.  inosoolicte krotkiein. Bak więc, Bracia,f C i O l M O J  * »  j  •  *-*7 » •     V  »

k o ła ,  tak dalćy rzecz swoią prow adził 
To p ew n a ,  moi dobrzy sąsiedz i, że

byśmy samemu ie tylko opła-cali Ez . 
w i , moglibyśmy iesicse', iako t a k e ,  
wyyśdź na swmie. Ale m ałoż ich to n ie­

pospolicie krotkiein. Tak więc, Bracia, ; 
ró b m y , póki ieszcze możemy . dołoży-;
 . . .  i ni rj w tnlO T f i  ł U f y i  ł r i ł f l f m  U7IA.

__  i 9  Ł C  I V U l H f  9 -----------  ---------  r  T t s  f

p o d a tk i  fetrdzo"są ciężkie'', a to l i ,  gdy wszy pilności z mnieyszym trudem  wię-: 
-  i*------- z — i; e - j j d o -  c e y  zawsze zrcDJCsię zwykło. LeniwemuJ  W T  w ~ V ■' - -  - —  1 .1 .

wszyftko zdaie się t ru d n em , kiedy p rze ­
ciwnie przem ysł wszyftko ła tw em  znay-wyysdś na swose. aic m aru r  mu iu

my, c o  są uciążliwsze nierównie. O to n p . (duie. Kto późno wftaie, .cctwie co za- 
? ' . ~ ** ■■  j -------------cznie , lużgo i noc zaskoczy. Leniflwo

. t. .. „ .„ - I I  . żi* Tfivi'Ari- irn

• V,V, --------
próżnia ft wo nasze, bierze nam dwa razy 
tyle , co Rząd ; zbytek i duma , więcóy 
niż Li razy tezy; pobory zas te takiego 
są rod- aiu , że żadnemu celnikowi nie 
meż-na się od nich wykupić. Byłby je­
dnak i na to sp o so b , żebyśmy tylko

tak powoli chodz i,  że nędza zawsze go 
prawie doścignie. ]’opędzaycie wasze in- 
teressa nie czekaiąc , żeby one was po­
pędzały. Kłaśdź się wczas, a rano w d a­
wać, ieft nayleps*y*sposób zachowania 

chd^li dobróy rady posłuchać , 'b o  '  iak ' zdrowia i majątku. Co znaczą nadzieie, 
m a w ii ł  flary móy oyciec ,  p o w i e d z i a ł  i życzenia szczęs.iwszych czasc w na przy- 
P ra  Big ceł® wiekowi: ratuy się tylko sz ło ść ; w  naszóy nayoząsciey mocy do- 

! L m ,  A  i ia cielne poratuję. Gdyby bre sobie czasy utworzyć. P rze m y s ł ,  
łU ąd  w ym acał od nas d z iw iąc y  części, iak m aw iał flary moy oyciec, mepotrze- 
eałeeo naszego czasu , o iakby to przy bul# c z c z y c h  życzeń, h to  zyie nadzielą, 
kro się nam z d a w a ło ,  lenifiwo iednak |częfto  z  g łodu  um iera ,  i memasz ko rzy-

m
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ści bez trudu. leźli niemasz z iem i, masz 
ręce , a iak m ówił flary móy oyciec , do­
bre rzemiosło Ranie częfto ża dobry fol- 
warczek. Ale trzeba p raco w ać , bo ina- 

< czey , ani rzemiosło, ani folwarozeH nie 
i opłaci podatku. Kto ma przemysł, nie 

, lęk i się nieurodz ióiv. Gfód i nędra za- 
i glad.ńa czasem do drzwi pracowitego 
i cz ło w iek a ,  ale ńi^dy wniyśdź do środka 
j me smieią. Szanuią go takża poiicyini i 
sądowi urzędnic*., bo p~ emvsł płaci d łu ­
gi, a rozpacz ie pomnaża. Obeydzie się 
bez zna jdow ania skarbów i bogatego w 
teftamencse zapisu. Pilność, m atką ieft 
dobrego powodzenia, a opatrzność nie 
zwyMa nic przemysłowi odmawiać. Pra- 
cuy, biedy próżniak śpi, apew nie  cichle- 
ba nie zabraknie. Pracuy z wsze dzigiay, 
bo nie wiesz co za przeszkody mogą iu- 
tro naftąpić. I to to iefi , co m aw iał fla­
ry móy oyciec ,. lepszy dzisiay grosz, iak 
iutro dw a, I ieszcze, co mas* iutro zro ­
bić, zrób to d o s ,  a co mas* dzisiay zieść, 
schoway na iutro. Gdybyś łużył^ u do­
brego iak ego pana , nie by ł  żby ci wfiy- 
dem  , żeby cię nazw ał próżniakiem? Ale 
czy nie ieftżes w łasnym  swoina panem ?
I rzed sobą więc samym masz się zaw fiy- 
dzić , ieźd masz sobie do wyrzucenia le- 
mftwo. Ileż to masz do czy niema d»a 
siebie, dla lasrsilii, dla iVzonarcby i_ dla 
twoiey ojczyzny! W ftan więc o switiie, 
żeby s ło ń c e , spoyrzawszy na ziemię i 
poftrzegłszy ciq, nie powiedziało, owóż 
próżniak, co ieszcze spi. Wie odkładay 
niczego na potóm , ale bierz się do robo- 
ty od razu , to zaś z  ftftłością i cterpu 
Wością, nie zważaiąc , choć ci ssę z ta ie  
za w ie-ie, bo iak m aw iał flary móy oy 
ciec , kropla wody ufiawicznie ptdaiąc, 
m oże wielki kamień wydrążyć. ’A  o  er 
P Ii w ością i pracą irtały szczurek g ru lą  
liną przecina, aczęftemi, chociaż małe- 
m i , ciosy, ogromne dęby padaią. Ale , 

jrtecze kto, c z y ż  nie. trzeba czasem od 
•.!począć? J a n a  to odpowiem , co m aw ia ł 
;6ary  móy oyciec, ieźh chcesz na pra 
li Wdziwy edpooz.ynek zas łużyć ,  Mżyway 
' dobrze czasu i nie trać godziny , bo nie

— — — — — =~ — —      ----------■----------------------— ■— --------------------- - i 1

isfieś minuty iedney pewnym. Czas od- jj 
poczynku , iefi to cz?s , którego można 
berdsg przyiemnie u żyw ać, ale pilny ij 
tylko człow iek może w  nim  słodycz i! 
znaydować , próżniak nie może iey ni- [! 
gdy kosztować. Odpoczynek a próżnia- i; 
ftwo są rzeczy cale od siebie różne, iYly- i 
Ii się , kto m yśli , fce leniftwo wiqedy ma j 
od pracy przyiemności , próżniaćtwo ro- ? 
dzi zgryzi-ty , a odpoczynek bez utru- \ 
dzenia samą tylko nudę sprawnie, prze- I 
ci W nie za pracą idzie zawsze pr*yie- i 
mność , obfitość i znaczenie. Roskosz \ 
goni zawsze *a tymi. którzy od niey nay- 
więeóy ucickiią , pilney prządce nie za­
braknie nigdy koszuli. Od czasu, iakm am  
trzodkę i krówkę, n ik t mię n ie tn ip ą ł , 
żeby mie niepozdrowił, iak to dobrze fla­
ry móy oyciec powiadał. Atoli oprócz 
pracy i p rzem ysłu ,  trzeba mieć leszcz® 
ftałtość, odwagę i cierpliwość. Niewi- 
-Jziałem n igdy, żeby d rz e w o ,  czqfto 
przesadzane, i familia, która się e miey- 
sca na mieyscc przenosi , tak się dobrzes 
m iały , iak te , co eiq miey sca trzymaią , 1 
na mieyscu i kamień obr&śnie, Iroie-naś'' 
przenosin ftanic za ieden p o ża r ;  trzy- | 
may się twego kram u, a i twóy kram ; 
trzymać fetę ciebie będzie. Trzeba także, 
w łasnemi oczami dobra włąsnfego doglą- j 
dać i nie nadto iimym zaufać ; prze* po- j 
s ły  w ilk  r icu ty ie .  Jeżeli chcesz , ż e b y 1 
b y ł  interes twóy zrobiony , idź go sarn 
zrób , ieźli chcesz, żeby nie b y ł  zvobio- 
ny, posziiy kogo innego. Nayleniły ro- i 
i a rodzi, którą sam właściciel uprawia,' 
Oko pańskie konia tu czy ,  i więiey za-J  
wsze zrobi iak dwoie rąk. Brak pilno- i 
ści więcóy przynosi szkody , _ iak brak J 
wiadomości. Nic pilnować najemników J 
left to i e ć ^ o , co zoftawić kieszeń Nh. dy- t 
•skrecyi. Nadto ufa&śei w drugich nie- : 
m ało  ludzi * g u b i ło , i nie w  światowych r 
to rzeczach wiara zVawia człowieka, ten 
tu owszem szczęśliwszy, kto tóy nay- : 
mniey wa. Staranie , które sara masa ©y 
sob ie , n ie z w y k ło  pospoliciezawodzić, | 
a iak m aw iał flary móy oyciec, ieżelijt 
chcesz mieć sługę w iernego , służ sobie . 1
________________   1 . .      a n « a ! 9 tm  a.
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j P.wd* ł  on ieszcxe zwracać ba- m e ia a ^ c is  » J z e g o , głupiec zaś i 2 w k

czność  i u w r g e  na rzeczy , p osp o lic ie  za 
drobne p oczytan a  , bo częfto b yw a  , że  
n a ł e  n iedbalftw o w ie lk ie  ś ł e  za sobą  
p row adzi.  Ula hufnala z . f ia ę ła  nieraz  
p o d k o w a ,  dla p o d k o w y  koń ,  •>- dla k o ­
m a ieździeo ,  bo inaczóy nieky-iby g o  nife- 
przyiaoi-el d o śc ig n ą ł .

Ale d osyć  iuż o tern iakby to z y s k a ć ,

Dr.ago m e  b ierze nadal nauki. Lep ey  j 
racsey  tfcn grosz ,  który ci od saieu-. iix on  
n ych  p o trzeb  zb yw a,ob róć  na kupienie u- 
żyt-ecaney książki,  ktoraby tw o ią ,c ie m n o ­
tę ośw iecić ,-rozum  sprofiu w ać , a serce na­
praw ie m ogła ;  aniżeli trw onić  na zbytek  
w  ubiorze ,  M ory n ie  ty lko nie iefi w y g o ­
dą, ale csąfio  n a w e t  n aprzyk rzen iem .  
T y m  czasem , nie ieden  gfjfcie o d b iera ,  a 
by grzbiet sob ie  o z ło c i ł .  T e m i to drogami

pogadayjiiy  teras o l i m  iakby to u trzy­
m ać.  W ie o ia ź  źe  m ożna c a łe  życ ie  pra-  ̂
co w a ć  a nic n ie  m ieć .  Gzęfi.okmć i e d n a ; w ielcy  ludzie p rzychodzą  do czo łg a n ia  się  

; i ł  ko rozprasza, i r e d y  druga zarabia; w y- prze 1 m a ły m i .  M awi.»ł led/tuuk flary m óy  
' P aw ę b iorą za w y g o d ą  3 a zb ytek  z s  00-j o y c e c  , że c h ło p e k  ftoiąćy w y ż s z y  i d i o d  
trrefcę; to  irdria* 0 r.1v.-d *. że im  kuchnia j szlachcica  n« k lęczkach . C zem u ż sob ie  
t lu śc ieysza ,  tćm  teftam*«tckudt-*y; p rse -1 nie p o z w o l ić  , k iedy na to wyltarcza ? 
P,tv na m iernośc i a nic h-fdziess się ża l i ł . ;  VIł di:i i szaleliby rozum ic ią  t a w i . v  , że  
tr.i n > z ł e  czasy , ani na podatki , ani na j d -v -dzieścia lat , i dwadzieśc ia  d u - a t w  
nied o lta tck  d om ow y7. A lć łd e d y  to općócz n i f d y  im  .nie rnąią się z tisoiiczyd. Nikt  
p r a w d z iw y c h -1 potrzeb  trzeba ie.-zcze i nirż-ia  -ceny w o d y  ,  aa k ied y  się  w  fiudn  
z m y ś lo n e  o^płacąć : m m c ;  ćżęfio  kosztu- przebierze .  C hcecie cn ae  szacunek  pi* 
ie d w o ie  d z i e c i , ink ied en .n a łó g  w y p h c-  niądzy , idźc ie  icn  tylko, pożyczać.*  Al 
w ad. Zdaje ci się p o d o b n o l  t e  p o z w o - w r : ■< my do sw e g o ,  Kupi reś rzec z  iaką  
l ić  sob ie  trochę  w  uczcie , trochę w  su- jpięfcną , t r z ib a  z-traź drugióy , dzies  
k n i , trochę  w  r o z r y w c e ,  n te  m o ż e  w ie-  
Ie u szk o d z ić  ; ale pamiętay., co mawtatł

, Itary rcóy o y r i e e ,  t r e h ą  do tr.oohy zrobi  
się  n iezn aczn ie  i w ie le .  J i d i a  c ia le  i- 
k ar szczelina, naoże w ie lk i  o k r ę t  z s t  ip.tć. 
Jeffeście tu zebrani na ;arm-i A ,  a hupu-

tey , i * by jedno' odpow iadało  drugiemu'
1 w  v-ysio fcyło dobrane. C zyz m e t  
twoćy p ie r w sz ą  ch ę tk ę  p ok on ać ,  toż  gd 
ich  się ty le  p o łą c z y .  P odob ne ghipftW. 
n i s d ! u ; o  < zębatą ukarania. Pospolici- 
d-.rna z w y k ła  śniadać z obfitos- ą, obi

ale r, hańns* w<~ t 
‘o, ż e b y  idę d la  t

iąc rze- zy  pó-tizebńe , p c w * y  ie t łem  , iż! dow.-.ć * m iern ośc ią  
nakupuiec le  w  i- bfzą poło®  e fras. eh. zda  
w a ć  w a m  «ię będ *e , że  to d ^ H z e  ,• * l e !go  z a d lu ż m  ? p try iJ / . ie  csa« p ł /c e io d  
z ł e g o  debreg > w ie le  z ł e g o  n ie  dla >e-1 trzeba będzie w- k -ęcac się i k ła n ia ć ;  i 
d n ego  .w yniknij .  Jąk kppić. powia- u p » d l -ć  , b o ,  iak m a w ia ł  fi ary móy -y  
dacie, fe-cd'v ta n io ;  to ie d o a k  , co nie.i c iec  , próżny Worek: m e  m oże  nigdy fh,. 
ifcd p o lrz n b o ó m , za ws/.e ;e'l dc g>> Ha- . proflo. Ć- tóro w sayltkióuł cale stę n ie  p 
p tone. P vm i§tayvie. co m a w ia ł  (tary j m ięta , k iedy  się fciersc na kredyt. B 
m ó v oy-clec, kto 1 u p n ie ,  co mu te fi cby- też to p i v .  da , że  ci i< redy toru w ie  m.c  
tnić.n b ęd fie  n ie d łu g o  p r z e d a w e ł , cw SH«vsze le p sz ą  p am ięć  od  d łu ż n ik ó w  , h 
m u  ieftbArday potrzeb  *óm. ł ł la  tegónq- uadt >_ n iesm  ern is  są  zab ob on n i . ni! , 
m y ślc ie  zaw rze  d w a  rasy  , nsm m acie z 1 nad nich n ie  ta c h o w u ie  i p ie  sw ięć i  s»-
tąni«g-> kupna k o rj;f i . ,ć ;  'ypielu bardzo  
p r*ynzlo  d> nęd zy , co wazy fi ko tanio ku 
p o w a l i; -  r/icroHropnoś-ią za ś  ;efi wyda  
wml pieiitądze-, żeby'ugryzote  sc.bie ku­
p o w a ć ;  to icdnak cod zien n ie  p raw ie  w i ­
e z ie m y .  R y /u m n y  c z ło w ie k  korzyfia z

1 -

i  f y  h a /d ć y k a l e n d a r z a  euofc*. U d łu  
źui^a po sza lon em u  1 z : s  le c i ,  teriT..,t 
co 7. początku  taft s.ę d łu g im  w y d a w a ł ,  
nie  s ie d z ie ć :  iak prędko pr*ybifega. Wi e l ­
ki p p 8  n i e z m ie r n ie  nsit krótkim  ł i e d y  
Święty Jersy w  w ie lk ą  sob otę  przypada.

Ta k
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T ais, w ięc lepiey idź see <5 hex w ieczerzy , 
n ;fe żebv4 ssę m ia ł <*hudeió * długiem . 
Na próźnobym  do was d*ufcóy m ó w ił, bo 
m ożna dać bom u radę , ale n iedobre po- 
fiępki. ”

Na t h n  «kończvł poczciw y Bartłom ióy. 
C hw alili v . ' e z v s o v ifg o  zdanie, ale iedosk  
tak robili , ia& przedtóm ; isk to i by. 
W a po w szyfikich pięknych kax*niaeh. 
W spom inali iednak d łu go  dobre iego

^^ss»sxs)Bsxsnssszar x z ^ r —^ i- ^ . ,  • .  •■a a a a m »

rady , a le  navcześcióy po  czasie ; k toś n a ­
w e t z  p rzy to m n y ch  w  te n  czas, ftó- 
sow nie  do nich  w ąg lędrna użycia d o b rze  
cz**u, nafiłjpuiące cą tćry  w ie rsze  uło-5 
ż y ł .

Umieć się  z s :ą ć , ieft to tanieć u l y ć ;
Cięi:j i dręcitj guuśne próżnow anie.

Dusza ieft pćcm ień , iebij ga p rzed tu iyć , 
Trzein mu karmu ; gay ttitdasź , ujlanie.

- J:

Z
Uwagi nad żądzą diugiego wieku.

<■'»źc*ąc z ie d n e v  ftrony  p rzy k ro śc i, 
lakierni żvcie cz ło w iek a  ieft p rzep la ta - 

jne  , t  z  d rugióy  p o n ę tę  »«(r0 d a ru  , i ż ą ­
dze p rz e d łu ż e n ia  i«"«; s ły sząc  iednych  u- 
trr.ym uiącyob, że śm ierć  ieft k resem  cie r­
p ien ia , a drug ich ,że  w iek  g ę d iiw y ieS  u p o ­
m in k iem  n ieba , ądaie tie , że w yższe iakieś 
Jefteftw o w  tóy n iepew ności u trz y m u ’e 
wm vslnie cz ło w iek a  , ażeby w ach a iąc  się 

i*if!*ęd*y tem i dw o m a ok resam i, n ie  po- 
> * u e a łJe d n e g o  , an i ze w ftrą tem  p og lą  
jd a ł na d rug i. Ale gdy zn o w u  dam v na to 
u w a g ą , ż e c z ło w ie k  w sw o ió y  m ło d o śc i, 
W* tóy w iośnie czuciów  i rosko*r.y, m niey 

Jpow sseeh ine  p rzy  w ięzu ie  się d c  ż y c ia , 
n iże li k iedy  iego zm y sły  będąc  iuż p rz y ­
tęp ione  w ie k ie m , tra c ą  używ an ia  w ła ­
dzą , w n ieśeb y  p o trzeb a  zd an ie  p e w n e ­
go A u to ra , k tó ry  m ów i: że  św ia t ieft 
Kavlepszy d la  ftaroów .

B o le , n ied o łę ftw o  , tę sk n o ta , te  sm u­
tn e  tow arzysze ftarosci , n igdy  na nich  
nie w ycia kat ą z ło rz e c ze n ia  la to m  , i ie- 
£e!i n a rz e k a ją , to  iedynie  na czasy, (cię­
ża r życia d la  n ich  ieft s ło d k im  , i n igdy  
rozpacz  n ie  n a tc h n ę ła  ftarca do  odięcia 
go sobie.

N ie badaiąc p rzy czy n  , chcem y się ie- 
dyriie za (tanow ie, czy li pon ę ta  d ług iego  
t^ ieku  ieft w a rtą  zapobiegóty  cz ło w iek a .

Pom im o p rzy w iązan ie  się , iak ie  lu- 
;dzie m aią  do p rze d łu ż e n ia  dn i s w o ic h , 
te  n ie  ieft n ieo d łączn y m  sku thsem  p rz y ­

ro d zen ia , a le  po w iększóy 'części k lim a tu  
i u ft a w . A nglik  p r ę d z ć y  odb iera  sobie 
życie n iż  F ra n c u z ;  m ieszkan iec  Gwinei 
p ręd zćy  niż A nglik, a d la  Japończyk* nay- 
m nieysze  n ieu k o n ten to w an ie  ieft p rz y ­
czy n ą  do  odięcia go sob ie . A teńczyk  z a ­
py tan y  , co go ośm ie liło  m ów ić tak  o d ­
w ażn ie  p rzec iw  ty ra n o w i, m ożeby  n ie  
o d p o w ie d z ia ł , że fiarość, gdyby się b y ł  
w Sparcie u ro d z ił. Ż ądza  d łu g ieg o  ży ­
cia w  tenczas b y ła b y  g o d n ą  cz ło w ie k a  , 
gdyby r o z u m ia ł , że p rz e z  to  m oże b ydź  
użytecznym  d la  d rug ich ; a le  gdy  fi a r oso 
n ie  ty lko  czyni go n iezd a tn y m  d la  in n y ch , 
ale  n a w e t sam a rach o w ać  m usi n a  p o ­
m ocy d rog ich  , ta  ted n a  uw aga m oże m u  ] 
bydź d o fta teczną  n a  pow śc iąg n ien ie  tóy ’ 
żądzy .

K życiem  , rów n ie  iak i z czasem  ob­
chodzić się na leży : um ieć go użyć gdy  
ieft p rzy to m n y  , b y d ź  spokoynym  kiedy  
u p ły w a .

T e n , co d o  p ięknóy  p rx v sz e d łffa ro śc i,' 
nigdy nie lękaiąc  się s ra ie rc i, sd ro w e  
nam  z o lia w ił p ra w id ło  życia w  ty ch  
słow acki:

’Jedyne dobro, cel ią d z  naszych godny, 
j e j l  czerjlwe zd ro w ie , i  u m ysł swobodny .

C z ło w iek  poczciw y  ż y ł zaw sze d łu g o , 
d la  s ie b ie , a ż a l ,  że nie dosyć d la  d ra - | 
g ic h , s łu ży  m u na  p rzed łu żen ie  iego ie- 
fteftw a po zgon ie . _ (,

Cóż m i po k ilk u  la tach  m n ićy  w iącćy 
F



j tęgo RŚedołąfiws I n'ewaocy by tu! Żądza 
[ tafclsgo fe n a  , byłaby podobną nieros- 
sądniy żądzy Midasa. Życie póty i?.ft 
darem , póki ożyć go isaożna, i póki go 

| słodzą towareyftwa powaby. Chciał;,#- 
>Łym dla tego żye dłuśeg nad innych, *- 
!5 żebym wtęcćy opłakiw ał ftrat *naymil- 
| szych « i  osób , ś by ł prawi* cudsoziena- 
<«M vz pośród no wych pokoleń ?

? irTyfiawmy sobie człowieka, h tó rtb f 
w kwiecie swoiego wieku , wyrwany z 

] łona rodziny t przyjaciół, i będąc na wy. 
c gnanie skazany , dożył tam poźney fe- 

rości , a potem wrócił do swego oyczy- 
fiego siedliska; czylśby tc nie zdało *?e 
Obcym ,dla niego kraiem , i smutniey- 
SEyńł leszcze nad samo wygnanie? Ale 
nie potrzeba tego człowieka tworzyć w 
nrcaeniu ; zdarzenie za panowania ofta- 
tnśago z Bark ono w w Francyi, służyć 

i na® może za dowód.
Przy wOąpieniu na tren  Ludwika XVL 

,| nsiniftrowi* nowotni i ludzcy wypełnili 
j  czyn sprawiedliwości i miłosierdzi®, 
U przeglądając liltę Balłylii, i a niey wiele
I wyaaasuiąc więźniów.
II W  tych licsibis był ietlan fiarsac, k tó­

ry od lat 47 ięc*ał zamknięty między 
czterema marlweaai i cieranemi m«ra 
rai. Sfetwardzouy przeciwnością, która

wxrok tego zaledwie iaanoać *»te*d ma. 
ż* dniową ; ofeo tego zofeia wryte ; tu® 
może łzy uronić; zdumiały s  odmiany 
wsieysca , iego nogi mimowolnie zofeią 
?ów«is nieporuszona iak insyk. Prss- 
bywa nakońięc firaszltwy taras.

Skoro wczuł pod sobą łoskot powoza, 
maiącego go odwieść' do jego niegdyś 
noie#*k«nia, krs.yh w rdaie oi**rc.*»«ńa- 
ł y ; nie mógł znieść rtadzwyetutynego 
ru c h u ; musiano go wysadzić.

Prowadzony litościw ą ręk ą , pyta o u- 
licą , na którey m ieszkał; przybywa; ale 
i«go dom u iuż tam  nie b y ł ć ; gmach in­
ny na tóm w zniósł sią m ieyscu. -Ni# po­
zn a ł a n tnrńafta, ani lego ufie, ani prs«d- 
miofów, iakie niegdyś tam w idział. IVIte- 
czkania iego sąsiadów , w yryta w i«go 
pam ięci, w zię ły  inne kształty . Na pró­
żno iego w eyrz#nia »*nkały znajom ych 
cau tw srz ó w ;'n ie  poft zeg łżad n ey , któ- 
rąby  m ógł sobie przypom nieć.

Przerażony zatrzym uje sie, i głębokie 
wydaie weftchnienie: na próżno w tóm  
mieście snuią się roie isfłef*w żalących; 
wtsyRko w nióm zdaie się ma bydż umar- 
łe  ;. nikt go nie zna, on nie sna nikogo; 
płacze i żałwie swoiego wiązienia.

Na śmie Badylii, którśy wzywał, i do­
ciągał etą ióy' iako schronienia; na wi- 

człowłeka harUiie, gdy go rise safeśia , |  dok ubioru , oznaczającego -wiek inny , 
znosi-, nudy i okropność więzienia a Ra- tłum  go itzdts otacza. Ciekawość i litość o-

| ło sc ią  i m ęztw sm . B iałe i rzadkie iego 
w łosy  , n ab ra ły  prew ie tw ardości żeia-

Ssa , a iego ciało , zaw arte  czas d ług i w 
tym grobie kam iennym  , naby ło , że tak 
powiem ,, k rzep  kości ifąćorióy.

D rsw i aislćie iego grobu , co.zwycaay- 
nifc le d m i do po łow y c a  praerażliw ych 
obraca; y etą.jMwiasach , znag lc  o tw iera­
ją się całe , ś g łos nicEitaiomy raówi m e, 

i  że wyniyść m oże. '
M n ie m a , ż e to a e n ; waha s ię , zrywa

Ksw, które sra
ją Hau przypadkiem  Radego ałagę , da­
wnego odźw iernego , trzęsącego się pod! 
lat ctożsrem  , który osadzony w domu! 
niegdyś iego, od lat 15 ledw o m ia ł s i ł ą ! 
ciągnąć za sznur odźw ierny u bram y.4 
On owego daw nego nie poznaie pana: a- i 
łe mu oświadcza , że iego żona > <1 lat 30 •

:  , ----------, ,  um arła  z sm utku i nędzy; że iego dzieci
jj posuw * »ią k ro k iem  drżącym , zdziwiony* udały  »t« w kraie n iezn an e , i że * da- 

p rzeg rzen ią  , k tórą przebiega. Schody iw nych iego p rz y u c ió ł , żaden nie 'pozo*
WtęsieniŁ T; fi <ri tŁ7 n Ą a * U I1
5»r» się ad 
nym  n rzeitworesn 

|  obłąkany > w  pośr
I.

koJ.o niego cisną a5ą: naysedziwsi eepyłuią 
go, i n ie im iążednego  w yobrażenia dzie- J 
i« ctt. ?r« przypomina. Sprowadzą-1

dkiem  S ^ rs r ' —  J - •

isJba., pod w orz®, wszyRJjojRał.
•rwało ogrom nym  i nieznsiew i Tc okropne now iny opowiada m a u tą  

Satrzyfiimie się i*k! obojętnością , * iaką iefteemy n arzeczy ! 
ód n ieańan € j  krainy; p rzeszłe; i iu» prawdę zatarte wpaBuąeś.



■J» ts*~ w.... ■Ŵ Sirafcssfts; -*“■ *"•
Nj.wacssęsnyr tracki*!* , w dycha , i 

■radyoha #am i*den, Tłraaa Its d a , co po 
otacza , i co tylko nlasnane prssditawia 
r»'\ j ozyai me. kaniego pezy- 
Kr*ey«*syi» nad Łę oilroń okropną, wjttó- 
r^7 żył dotąd.

ITdręcseny bolsścią , idxie asekać mi­
niują , którego litość obdarzyła sto wol­
nością , ffaiąoą się dla niego ciężarem. 
tf Kai ł»ti!8 , mówi , odprowadzić da 
wiezienia, z^ąd mnie wyciągnąłeś. 
Któż mośs przeżyć swoich krewoych , 
prsyiacićł, i pokolenie całe 1 Kto może 
t ly ir s i  o ńracse zupałnćy nay milszych 
aswoeóbs i ®’e feącbć grobu? Odłączony 
od społeczeńllw* , żyłem earn * sobą. 
Tu żyć nie etogę ani e roby, ani z rodem

Kewyffl, dla którego snem tylko roapasz' 
ieft ff«a. N*e to i*H Bxa»za(at umierać, ‘ 
sl# «»ierać qftatniszra, ** ' s 

Stea i ego rozrzewnił m in iS a  P«sy-! 
i a t s  n»#twczę#n.*»'« Rarego słagę , aża-- 
by mógł ą rti>-ę ittsz^zejrozmawiać oewo-1 
ióy żonie i dzieciach. Jakoż on nie miał 
innóynad tę pociechy. Niechciał obco-[ 
wać z now e* plemieniem , co mu tego 
przypominało firaty; żył w pośród teia-! 
Ra, iak gdyby był ieszćas w sanaotusyj 
Kttrorsi swoiago wiezienia, g-:lzia prawie'; 
przepędził pół wisku ; a smutek , żs ai-’ 
kogo nie znalazł, coby rzekł do nŁsgos1 
„ myśmy się kiedyś widzieli” nisoesis- 
sakał w krćtcs zakończyć dni iłgo.

C h a r a k t e r  d a w n j  
P o w i e ś ć  o  F r a n c

t  nsebiegaiąc dsieie narodów,nnoeiemy 
się nad pomyślnością jednych , łitwie- 
my nad nieszczęściem drugich, ale rzad­
ko zwracamy uwagę naszą do pierwsze­
go zrzódła,* zfcąd te różne wypływają 
skutki; albo częRckroć przyczyny po­
średniczę za (Rolne bierzemy. Takie- 
rai *ą: położenie raieysca i same nawet 
■ Rawy ; z których pierwsze nie nadaie 
przywiieits do szczęścia ; dragie nie tak 
są środkiem do iego zdobycia, iak ra- 
crćy do zapewnienia iuż na‘iytego. Kwi­
tnące niegdyś okolice NiSu są dzis poby­
tem ucisku i nędzy; Rzym kruszący swe 
więzy podfarkwiiiiuszmni, wraca w ten 
czas do iarzaia kiedy się chlubi z swych 
ufiaw.

Gd i byśmy w rozwadze nad koleią na­
rodów , obok obrazu ich powodzenia , 
wv?h wiali obraz moralnego ich Ra nu , 
odmianę snadna ich losu nie radziwia- 
laby tyle , ani byłaby dla nas Księgą nie­
dościgłych wyroków.

Szczęście iefi celem człowieka, a cno­
ta do niego środkiem , nie zawisłym na- 

: wet od h/Uw i rządu.—Kie mÓwietny

rc h  Szwajcarów, 
iszku i  Kasprze.
ta o uczuciach podaniowych do hsroś^asa 
i potrsehsiąoyeh mieysca do rozpostarcia 
swoiego blasku , ale o cnotach domo­
wych, zhtórych wyższe się rodzą. Któ­
ryż rzad np. zebrania bydź spckoyneBti 
względem sąsiada , wdzięeznensi dla ro­
dziców , czutemi dia 4*ieći, i oczciwe- 
mi w pożyciu?—Jeżeli który mniey lob 
więcóy pobłaża przeftępftwa , nie unie­
winnia przeftępców__Cnoty domowe są
srzódiem naszóy a-eząsliwości i nasze­
go wewnętrznego pokjoiu. a naród co tą- 
dzi, że te środki nie są w iego mocy, nie 
ma prawa sarkać na swoie nieszczęście , 
ani teft godnym politowania .

Przytoczony tu obraz charakteru da­
wnych Helwetów' ukaże zrzódło , z któ­
rego ich niegdyś wypływała szczęśli 
wosć.

W kantonie Switzu, pierwszych cza­
sów wolnośei tego ładu , wieśniak na­
zwiskiem Franciszek , przychodni wie-j 
czorem na ł ąkę ,  gdzie kosił Kasper:—j 
Móy prsyiacielu, rzecze do niego, wiesz 
dobrze, iż ta łąka miedzy nanrsi iefi w spo­
rze , i nie wiemy iesseze do kego będzis



fi należeć. UwJadotniłwn Sędziów aby ns 
fi dzień isstrzsyEzy sebrr.łi się w Świta a ; 
i iu tro  więc rano póyćzicąsy tam ra sem ,— 
i  W idzisz, Bióy Franeisaka , źe iuź cześć 

smaczną {kosiłem  łąk i; m uszę tn tro  gro­
madzić siano , i nie mogę się żadną roi«- 
rą  oddalić. „  A ia nie i»ogę odesłać tr r  

• d ś ió w , którzy tob ie  ten dsień  obrali ; na 
resztą trzeba iuż w iedzieć cryiij będzie ta 

; łą k a  przed abiorera siana.— SpieraliI się 
czas n id ak i , oakcm ec K aspar mówi do

Franciszka. — ,, W iesz co zrofciemy? — 
Idź sam  iutro doSw itzn; p rse łóż  sędziom 
przyczyny m o ie i  tw ele , a ta k  uw olnisr 
tamte Oil tóy drogi.” Zgodzono się. F ran ­
ciszek feawia *»ę u sąde , a k i  za sobą i 
przeciw  ; popiera tak rsaymocniey »wo* 
ią i sąsiada spraw ę ; a po zapad łym  w y ­
rób « pow raca do K aspra i mówi: ,,S?a* 
no&ąć należy do c ieb ie ; tak  chciało *da-; 
nie m ieć sędziów , i ia ci przychodzą po-; 
w inszow ać w ygranóy.”

I
Minifter oddalony.—Powieść Perska.

eden z Królów  Perskich , n ie czuląc 
w  acbie ty le mocy do oparcia sią fo rte­
lom  d w o ru , ile m iał pow ołania <Ua 
cnoty , z ło ż y ł z urzędu wielkiego W e­
zyra , i tę godność powierzy ł innem u—  
Że zaś b y ł k on ten t z p o p rzed n ik a , i 
m ia ł dla niego szacunek , pozw olił mu 
w ybrać iakie mieysce w ieg o pańflw ie , 
gdzieby p rzepędz ił resztę dni swoich na 
ło n ie  rodziny, i spokoynie używ ał owo-

szuki.waniu powróceni posłance donieśli 
Królowi, że żadnego n>eznaleźli: W*zv- 
fikte wsie i mlaRa były  osiadłe ; praca 
i przem ysł wszędzie b w itn ą ły  , a dar 
słodkiego pekoiu i wsparcie rządu spro­
w adziły  »v*’ąc« św iatłych  i użytecznych' 
przychodniów  do kraiu , k tórym  spra­
w iedliwość rząd ziła .—- Ż ądałeś » mnie 
ł a s k i , rseczc Król do W ezyra , fctóróy 
ci wyświadczyć n ieieftem  w lianie!— Za­

nów szczodrobliwości monarseóy.—„N ie ć siego n iem a mieysca w moióm pańSw  c, 
potrzebulę żadnych twoich now vch do- coby m ogło  odpowiedzieć tw oiem u cc-
fcrodzieylłw , Królu, odpowie mśntfłer; 
odbierz te n a w e t, którem iś mię dotąd 
obdarzy ł. — Ale ieżeli pozbaw ionem u u- 
fności w olno żądać ła s k i , ir.am ie- 
dnę proźbę do ciebie , Panie. ” M ów  
czego tylko pragnie** , rrekn ie  M onar­
cha.— „  Racz W - K. Mść w yzzaezyć dla 
m nie k ilka m il pufiych w swym krain , 
ażebym  ie za lu d n ił m ieszkańcem  , upra­
w ił pracą , i zhogacił przem ysłem . ’ — 
Król ro z k aza ł, aby w ynaleziono 5-ilka 
saieyscpodobnych; lec* po długiem  wy

ło w i.— „  Dosyć mi na tó m , odpowie 
m inifler: Odmówienie W : K. M ci ieS 
chlubnóm  św iadedw em  spraw ow ani* się 
Kioiego n*i Ropniu mi pow ierzonym  , i 
nayśw iętszą dla Trinienadaroda.—Życzę, 
ażeby rrsóy naltępca uczynił cię Panie ró-. 
nenie niem ożnym  wyświadczenia m u ła ­
ski podobnóy, ” —

Dałyby nieba , ażeby w szyscy , któ­
rym  los narodów  ieft pow ierzony , p o ­
dobnych m iniftrów m ie li!

Podróżny. Powieść Arabska.
Wćkorom pofirzegł iskrzące się pierw sze 
dnia ognie,' w siad ł-m  na osła mego i pu­
ściłem  się ściesrka , na w alną Babiloń­
ską d rcęę  prow adzącą.

Ledw ietn na nićy hydź się p o firz e p ł, 
kiedym  pięknością mieysc okolicznych 
zniew olony z a w o ła ł : o iakże m ile błą- 
kaią  się oczy mole po tych w esołych pa­

górkach ; iaką kw iatów  ohfltością przy­
ozdobione są te ł ą k i ; iak roskoszne za­
pachy po całym  pow ietrzu  rozsiewaią!

W idzę się bhako w esołego gaiu , do 
którego z osłem  schronić się będę m ógł, 
pod ług  upodobania, szukaiąc cieniltegn 
ch ł . du.

O iak



1 O lal? św iatłe iefi Niebo! o ia k  w esoły  
i aft dzień dzieteyszy! o iak czyfte iefi, któ­
rym oddycha na powietrze; wyśmienitego 
maiąc osła, pewnie d^naiafta przed w ie­
czorem iesscze przybędę, 

j To mówiąc , nayżywszą przenikniony 
byłem  radością; p oglądałem z upodoba­
n iem  na osła mego i rąką-go głaskałem: 
W tym usłyszą za sobą hałas , obrócą 
g ło w ę , siak naydaley mogą wzrokiem  

jzaaięgnę. .
| Poftrzegłem tłum  mężczyzn i kobiet 
!na okazałych wielbłądach siedzących, 
wszyscy iaikąś pow agą na twarzy z po­
gardą zmieszaną wyrażali, 

j W szyscy przybrani byli w długie sza­
fy purpurowe z pasam? i bramowaniem  
złotym,- drogiemi kamieniami przyozdo­
bionym.
!' Wielbłądy wnet mię dogoniły; gdym 
się tak bliskim ich p o flrzeg ł, przerażo- 

.ny źoPałem  blaskiem kleynotów , zni­
szczony pssawie przepychem ich odzienia. 
U siłow ałem  r-ąośle m oim  wYproftować 
s ię ,  ale mię to wyższym nie czyn iło , 
©wszem przydawało ml godną caieśmie- 
ch.t poliać ,  człow ieka próżną nadąiość 
okczuiącego.

Nie przeltawałem różności między nie­
mi i raną up&trować , ledwie głow a rno- 
ia ich pięty dosięgała; niezmierny stąd  
w- sobie czułem przykrość , s  tym wszy- 
ft-kim w towarzyftwie ich resztą drogi od: 
prawię pofianowiłem.' '

Żądałem* w tedy , aby osiołek m ó j  
doyść mógł wysokości nayrośleysaegó 
w ielb łąds, aby długie uszy iego nad ich 
głow am i górowały. - 

] G łosem , pietami narabiałem , aby się 
iak r.aybardziey śpieszył , pówolriy rni 
cn  b y ł,- ale sześć jego k r o k ó w l e t j w i e  
kfok ieden w ielbłądów  w ynosiły. . 

i Nakor.iec zniknęli z oczu m oich; i 
vr tedy wszelką nadziefę dogonienia ich 
tiraoiłem. Jaka (z a w o ła łe m ) różność 
ieft między moim i ich ftanem ? czernu 
oni w  hanie moim'nie są? czemu w ich 
hanie nie ieftem 1

♦ssas

i

Ja nieszczęśliwy sam ieden sromotnie 
iadę na naypodleyażym i nayleniwszym  
z  wszyhkich zwićreąt: oni zaś . . .  o Jak­
że są szczęśliw i.. . . pewnieby za wityd 
sobie poczy tali mieć mię w  sw oim towa­
rzyftwie: tak to względem  nich wzgardy 
godnym ieftem!

Te i tym podobne przychodziły mi na 
myśl uwTagi, nakonięc nieznacznie do o- 
fiatniego zamyślania się przyszedłem.
' Osioł moy bacząc, iż go więcey do  ̂
przyśpieszania kroku nie aaglę , zapęd : 
swóy pocham ow ał, daley^z drogi zbo-  j 
c z y ł , potym zupełnie zatrzymał się , a . 
łeb  spuściwszy , gdy na oset n ap ad ł,;  
paść cię nim począł.
• Trawa naybisynieysza ziemię oa-tym  
mieyscu okryw ała, esieie^ do spoczyn-; 
ku tym widokiem zrobi eony pc-łożył sią, * 
spadłem sn iegq , a jatko człow iek głębo- j 
kim snem uśpiony z nienacka obudzony j 
bywa , tak też w' tym momencie z g łę ­
bokich myśli moich wybrnV«ni-

Gdym powfiawał, szeleft wietn razem 
złączonych głosów  o moie uszy ohiiać się 
p o czą ł, otworze wtym  oczy, i pofirze- 
<*ę tłum ludzi daleko nad poprzedzający
hcznieyszy. ,    i

Ci ludzie tak skromnie iako i iaiecb&k, 
suknie ich lniane od moiego nie różniły 
się, odzienia 5 zdawali mi się z soh.ąwści- 
słóy przyiaźhi pofiępowrać. Przyfiąpiłem  
z w ielką ludzkością do teg o , który bliż­
szym mię był. - ,

"Choćbyś się hayhardaiey k w ap ił (rze­
kłem do niego ) nigdy iednak na osie ja­
dąc n ie dogonisz tych ; którzy ciebie u- 
przedziii.

I pewnie o doścignicniu ich nie m yślę- 
roy>( odpowiedział mi on ) bezrozunani 
ct ludzie życie swoic na niabespieczeń- 
hw© natóżaią ,- a to dla tego jedynie , a- 
by kilką przed nami momentami przy­
byli, - ^

W szyscy de Bahylonii zmierzamy: 
czyli godziną prędzey czyli godziną pó- 
źnióy tam przybędziemy ; czyli w su­
kniach purpurowych, czyli w  lnianym

v



odzieniu tana f ta n te m y ; czyli podróż  tę 
na w ie lb łąd ach  , czyli na  os łach  od p ra ­
wiam y j m a ło  uw aźem y, gdy koniec po­
droży  naszćy przyjdzie O w szem  i w aa-' 
mey podróży  m a ło  o to dba ten . ,  k tó ­
ry ro z ry w k ę  sobie  w  d rodze  obmyślić  u- 
mie.

T y  sam n a p rz y k ła d ,  w  iakimbyś Hania 
zoftaw ał,  gdybyś zamiaft o s ła  m ia ł  w ie l­
b ł ą d a ?  o i a k b y  o k ro p n y  dla  ciebie b y ł  
twóy upadek . T o  m ó w i ł  on , iam  we- 
f tch n ą ł  i n ic  n ie  odpow iedz ia ł .

W  tym , p rzypadk iem  ż a ło b ą  spoyrza- 
| łem .  O iakie podz iw ien ie  raoie by ło  
w idząc  ludzi wszelakióy p łc i  i w ieku  za 

lnami pieszo tu idących, pod  ciężarem  n a ­
chylonych ; a iednak  śpiewających i pó 
miękkióy traw ie  skaczących.

D opiero p e łe n  zadum ienia  zaw oła-

-as gasg 4.
łe m ;  ci ludzie do Babylonii idą  rów nie  jj 
iak  ia , oni się cieszą a  ia się trapię .

T o  rz e k łsz y  w  dalszą  puściłem  się dro- U 
gę, ia d ą c p rz y  tym , k tóry  ftrapioncgo talyl 
skutecznie  b y ł  pocieszy ł. Aż do onego |  
m o m e n tu  ciężar nieśaki na  sercu cz u łe m , |  
od;którego z u p e łn ie  u w o ln iony  zoftałen*. |  
N ayprzy iem nieysza  radość  wskróś m ię |  
p rzen ik n ę ła .

Nim w  Babylonii ftanęliśmy , n o tk a -1  
liśmy w ie lk ą  część p ie rw szych  p o d r ó - |  
żn y ch ,  k tórzy  od w ie lb łąd ó w  sw oich  na  J 
ziem ię zrzuceni byli. D ług ie  ich  szaty I 
p u rp u ro w e ,  ich pasy i hafty z ło te ,  p rz e -J  
p ła tane  d rogiem i k le y n e ta m i , b ło te m  
zeszpecona b y ły .

W te d y  dop iero  p o s n ą łe m  nikcze- 
m ność  tych rzeczy , k tó re  w ie lh iem i na 
tym świećie bydź rozum iem y.

I'

Sposób obchodzenia się ze zrzebiętami przez cztery pier- - 
jwsze lata. W yiątek z m anuskryptu P. W a l l f t e i n  by - u  

wszego D yrektora szpitala w  W iedn iu , a potem Rezy- 
•> denla w Altonie.

P  o c zą tk o w ó m  w y ch o w an iem  tych  
z w i e r z ą t , sama się m a tk a  za trudnia : w 

ie tw M y ch  sześciu miesiącach aaywię- 
sze ftaranie c k laczach  n»teć należy. 

Staynie dla n ich  bydź p o w inny  obszer­
ne , pożyw ien ie  zd ro w e  i o b H tę , ł ą k i ,  
na  k lórychby się pa s ły  , dobrego  g a tu n ­
ku. T e ,  które  do robó t gospodarsk ich  
używ ać s ię -zw ykły  :, w ra z  ze zrsebięta- 
mi na paftwiaka w yganiać  trzeba: te zaś, 
k tó re  pracuią  p rzez  c a ły  czas k a rm ien ia ,  
owSem , s ianem  , lub t r a w ą  zasilane 
bydź  m a ią ,  i nie w przód  w ypuszczane 
na  pa 3 zę , aż z u p e łn ie  c a łą  odbędą  ro- 
fotłtę. N igdy ich od zr/.ebiąt oddalać nie 
należy  , w szędzie  o n e  i zaw»*e p rz y  b o ­
k u  sw ych m atek  am ay d o w aćs ię  p o w in ­
ny. P ra w id ło  to , tak iefi p o w s z e c h n e , 
że żadnego nie cierpi w yią tku . Zwy- 
czay zam ykania  z rżeb ią t  w tenczas, gdy 
klacze  p racu ią  , ieft w ie lce  szkodliwy. 
T ęsk n iąc  n a  w zaiem  bez  s ieb ie ,  zna- 

♦  —   —  —      — —

c*ny na zd ro w iu  usacrArbek p o n o szą  ; | |  
m leko  klaczy k w aśm eie  , w zd y m aią  s ę |  
w y m io n a  , sp ragn ione  z rzeb ię ta  ssąc j I 
potórn n a d  m ia rę  , dofiaią b iegunki i in ­
nych chorób , które  w ielce ich siły nad- i> 
w eręża ią .  D la  zapob ieżen ia  ty m  wszy- 1 
fikim n ieprzyzw oitośc iom  , zoflawić ie 
p rzy  klaczach , aż do zu p e łn e g o  od łą -  E 
czenia p o trzeb a .

C z a s ,  p rzez  k tóry  z rzeb ię ta  ssać po-j 
w i n n y ,  n ie  iedneyże  ieft we wsr-yftkiehl 
kraiaoh d ługości-  W  n iek tó ry ch  bo­
w ie m  p rzez  trzy  ty lko miestJire , w in ­
ny* h  p rzea  pięć , ośm , a l b p d z f s i ę ć ,  aj 
czasem p rzez  rok  c a ły  t rw a  z n e b i u  kar- 
m ie n ie ,  zw łaszcza  kiedy kto  dobrych 
koni dochow ać  się pragnie . ?. tćnn wszy- 
Skióm  każdy p iln ie  uważaiący te zwie-j 
rzęła  , gdy sobie  sam ym  są zoftaw ione A

Eofirzeże , iż k lacze  po o ź rz rb ien iu  o d - , ' 
iw8sy się na  n o w o  , p rzez  sit dm  lub 

ośm miesięcy k a rm ią  sw e ź rzeb ię ta  ,



kiedy te są s ła b o w i te ,  dłużmy im  ssać 
p o zw ala ią  , by leby  to ty lko żudnóy m a ­
tkom^ nie  czyn iło  p rzykrości.  T o ż  sa- 
jtno zda rza  się ty m  k laczom  , które  po 
oźrzebieniu  ieszcze się m e 'o 3biły .  Trzy- 

<maią one p rzy  sobie ź rzeb ię ta  póty , aż 
i te  zb rzydz iw szy  p o k a rm  , n a ło g u  ssania 
• poprze& aną. Pospolicie oddala  klacz 
i ź rzeb ię  w t e d y ,  gdy m u się 12, zębów  
| m lecznych  w  obudw óch szczekach  oka- 
! że , co zw yczayn ie  w  s iódm ym  , lub  o- 
1 sm y m  byw a miesiącu.

W ezyfikie p raw ie  ź rzeb ię ta  ro d zą  się 
w  M arcu ,  K w ietn iu , l u b M a i u ,  i w  tym  
to ofiatniim m iesiącu w ypędza ią  się na 

| palt wis k a  z m a tkam i , k iedy t e ,  iakoś- 
i my n am ien il i  , do robo ty  n ie  idą. Na 
{początku P aźdz ie rn ika  o d łącza łą  się od 
m a t e k ,  i w  osobnych się ftayniach u 
m iessczaią . W  p o rz ą d n y c h  ftadach 
znaydu ią  się litaynie szczególnie dla 
ź rzeb ią t  od łączo n y ch  p rzezn aczo n e  , 

. in n e  są d la  rocznych  ,, inne  dla d w u le ­
tn ich  , a inne  dla t y c h , k tó re  iuź po irzy 
la la  m aią . W p r z ó d  ic d a a k  n im  się tam 
z a m k n ą ,  m ożna  ie p o d łu g  p łc i  i w ieku  
w  osobnych zag rodach  u m ie śc ić , gdzie 
znaydu iąc  d la  siebie pożyr w ie n ie ’, póty 
baw ić  się m o g ą , aż z u p e łn ie  od m atek  
odw ykną .  N atenczas  ieśli ie n iepogoda, 
lu b  n ied o h a tek  żywności p rz y m u s i , -za­
pędzą  śię do f tz ie u , które  p o w in n y  bydź 
o b s z e r n e ,  w idne , o p a trzo n e  w  ż ło b y ,  
drab iny  dó s ia n a ,  i in n e  p o trzeb n e  n a ­
rzędzia . -Of>szemeść ftayni śeit w ielce  
dla  tych  m ło d y c h  zw ie rz ą t  pożyteceną. 
P o w ie t rz e  w  nióy ieft czyścieysze , cię­

ło  się n ie  tak  zgęszcsa  , i ź rz e b ię ta  , 
tó rych  .podczas p ie rw szóy  E-j -ny w iązać  

nie w o lno  , m o g ą  się p rzechoda ić  , co 
lich z d ro w iu  ba rd zo  pom aga . S ta ienni 
daw ać  baczność p o w in n i  , aby p o k a rm  
b y ł  z d r o w y ,  czesanie ź rzeb ią t  d o k ła ­
d n e ,  p ow ie trze  czyfte , św ia t ło ść  iak 

■bydź m oże nayw iększa  i s ło m y  podo- 
[latkiem.

i G os ię  tycze ich p o ż y w ie n ia ,  to  trze  
ba podczas  p ie rw ssóy  z im y  «ach><whć. 

i i N a  śn iadanie  daie się im  tyle  dobrego  
*  i-nr ,v ~.r 1 o - i g r t r - .~ w rą g r , , ynTOgasag

siana, ile m o g ą  spo trzebow ^ć . Potóm 
w y p ro w a d z a ią  się na d w ó r  do napoie-  j 
nia. W o d a  świeża i czyfta , w c h ę d o - l  
gie na lew a  się kory ta .  Gdy się napo ią  , \ 
ieźli czas ieft pogodny  , p o zw o li  się im  r 
p rzechadzk i  na d w o rze  , pók i  sam e z e ­
chcą: ieźii z a ś  iefl z im n o ,  w i a t r ,  lub  
deszcz ,  na tychm iaft  zagrteć ie  do ftayni 
po trzeba .

W  p o łu d n ie  im  się daie iaść , i p o ią  
się iak rano . W  w ie c z ó r 'k a ż d e  źrze- : 
bfę dollad p o w in n o  m ia rkę  ow sa czy- 
f teg o , i icść go z w orka :  ty m  sposobem  J  
n ie  będzie  p o ły k a ło  od razu  wssySkie- 
g o , z b o ia ź n i , aby m u  nie  p o ż a r ły  są- 
s-iady. P o tem  z a k ła d a  się im  siano p o ­
m ieszane  ze s ło m ą  jęczm ien n ą  y lub o- 
w sianą . ^P odczas  dni k ró tk ich  w  zimie 
po ią  się na  w ieczór w  ftayriiach. I le ­
k ro ć  im da się p o ż y w ie i>  , zaw sze  t rz e ­
ba p iln ie  ftaymą wyezyfcić . Od ięy b o ­
w iem  o c h ę d o f iw a , czyfłaść zw ierzęcia  
zaw is ła .  Go sześć tygodn i t rzeba  ich  o- 
patryw&ć kopy ta  , a osobliw ie  p rzedn ie .  
Jeżeliby się o k a z a ły  k rz y w e  i n ie ró ­
w n e  , sp roA ow aś  i w y g ład z ić  na leży  , 
rdgdy iednak  n ie  p o w in n y  się w y d rą ­
żać. t*

D rugiego la ta  w y p ę d z a ją  s:ę ź-zehię- 
ta na łą k i ,  wrtęfią i soczyftą t ra w ę  obfi­
te , na  k tó rych  flrumyfei i gdzie nie­
gdzie cienifie d r z e w a ,  a w  n iedoS a tku  f 
tych, p lsc ione  z g a łęz i  szałaaze z n a y d o -  ! 
w ać  się pow inny . Schronien ia  te  kenie- 
cznie są p o t rz e b n e  dla  z w i e r z ą t , w  le- 
oia p rzeb iw ko  u p a ło m  s ło n e c z n y m ,  w j  
iesieni p rzec iw k o  w sze lk iey  przypadko- ! 
wóv szarudze . Co się tycze c z a su ,  w!; 
k tó rym  ie w ypędzać  po trzeba  , nie ty lko  j 
na  c iep ło  , a le  n a w e t  i na  p rzy rodzen ie  
*ąk w  tóy m ierze  og lądać  się należy, j 
N ad to  b o w iem  de lika tna , lub m ło d a  tra- j 
w j ,  rów nie  szk o d z i ,  iak  i-»,isnno. Z w y . ! 
czayn ie  srzodc.k M aia  iefi nayftoso- i 
w nieyszą  do w y g o n u  p o rą .  Ź rzeb ię ta :  
zoftaną  tam  aż do końca W rześn ia .

D obrze  ieft p rzy łączy ć  do nich kilka 
klacz , k tó rsb y  p rz y  pow olnośc i  p rzy ro -  j 
dzonóy i ś rz e d n im  w ieku , n ie  b y ły  zr*e- 1



ł bne l u b i ł y  , Jednak źrzebięta. Oitro- 
żnaść ta koniecznie leli potrzebna na ob­
szernych paBwiskach, w kratach gorzy- 
Sych. W ybieraią się na to klacze , któ 

' re wychowane w tamtych okolicach j 
znaią dokładnie położenie mieysca , i 
mogą bezpiecznie przewodniczyć źrze- 
biętom. SSawieszaią się im  dzw onk i, 
lub grzechotki na k a rk u , aby usłyszane 
hyU  m ogły od ź rz e b ią t, ieśhby tym 
się obiąkać zdarzyło., Przez to pom*e- 
Szantę ftarszysny z mi odzieją zapobie­
ga się tym wszyfikim niaprzyzwoito- 
sciom , które z różnych przyczyn prse- 
ftyach v.' żr/.ebiątac* » epr^»’uie_. 1 rzy 
•Joświadczonóy klaczy , łatw o jjię źrze- 
bią lękać grzmotu , lisa, lub wuKa , od- 
uczy.

Do pokladar^i źrzebców w tedy do- 
iero przyfiępowaó po trzeba, kiedy ią- 
ra do należytćy doydą wielkości, i do­

brze będą wyftawać. Podczas poga- 
■Ińyeh dni w iosny, lub na początku je 
*teni odprawiać się ta operacya powin- 
aa. Żraebiec dwa lata,^ aprzynaymmóy 
ośm miesięcy mieć powinien, i zupełnie 
bydź zdrowym.

Podczas drugiey zimy , to left: gdy 
źrzebięta półtora roku masą, obchodzę- 
.lie się z niemi praw ie i*1t tsź  samo , co 
tpodczas pierwszóy. Z tćm wszyffkiem 
miarka się owsa pow iększa, który im , 
aówdfe iak innym koniom,, dawany bydż 
•na, l e c z - w trzy rasy mnieyssćy ilości. 
■PtŁog. tego , dale się im doRateoznamia­
ra s ia n i , a w  wisczór po doorćy wiązca 
... wsianćy lub ięczmiennóy sło in r. Co s<ę 
tycze kopy t, v?temi tak iafc .pierwsrey 
zimy obchodzie *>*ę potrzeba. Ogon ,- 
grzywa i siecó , szczególnego _ w  tćss 
czasie w ym agiią , ftaranta. Kiedy się 
źrzebie trae aż do wyrwania włosów *

i ogona, grzywy, lub sfeą*l inąd, znakiem 
ieft , że robactwa , lub parchom podle­
ga. Skoro to poflrzegą ftaienni, natych­
miast chqre od zdrowych odłączyć, wy- 
ffieesad , części zarażone ługiem  lab w o­
dą mydlaną dwa razy na dzień przemy-

» prwffjeijjraiłłyŁ.^.ffTr '.•.■;syjL3tga.a,l r. ;p rausza
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w ąe, i fnaścią siarcsyRą okładać p ow in - i 
ni. Jeźlińy zaś do parchów przyłączyło 
się robactwo , natenczas do maści slar- 
czanóy trzecia część maści merkuryuszo- 
wey się przyda. LekarRwo to póty pil­
nie powtarzać potrzeba , aż zwierzę zu 
pełnie do siebie przyidai*.

Drugiey zimy równie iak pierwszćy 
oią się na dworze, przepisanym sposo- 
e a . Przez to zachowuią się od chorób 

wyżćy wipomnionych i innych, którym j 
pędlcgać zwykły. Pilnie iednak prze- 
Rrzegać należy, aby w Rayniach nay- 
większe ochądoStwo i świeże po wietrze 
zawsze się znaydowało. 1

Na trzecie la to , równie iak na drugie, 
zdrowegoS-obfilego potrsebuią pafiwi- 
aka, ieźli z nich silne i trw ałe ko­
nia bydź maią. Paść się mogą aż do 
początku Października, zachowując 
względem nich to wszyfiko , co się dru- i 
giego lata robiło. Potem zamykają się 
w fiayniaeh , i tam a i ę i uż  z niemi iak 
z dorosłem i końmi obchodzić należy: 
połowa s ij iednak zwycaaynóy miary 
owsa i dz-iesięć funtów siana zmiesza­
nego ze słom ą ięczm ienną, lub owsia­
n ą , dawać im codzień powinna. Dwa 
razy na tydzień wrzuci się po pół garści 
soli do ich owsa. W  tymto czasie trze­
ba ie zacząć przywiązywać do żłobów , 
okrywać derkami i zgrzebłem  czesać.

Kiedy do trzech łat przy ydą , daife się 
inS cał a miarka .owsa i reszta pożywie­
nia podcug przepisu. Siodłają się i z rę -1 
o any bereyter dwa razy na dzień z wol- fj 
na przejeżdżać ie powinien. . - 

Zołzy i inne choroby , którym źrze-3 
biąta podlegać zw yk ły , dlatego tu nie 
były w spom inane, zapraw ie nigdy nie 
przytrafiają się tam , gd»ie wyżey wy­
mienione przepisy zachowuią. Njech; 
tylko pożywienie będzie zd ro w e , fiay 
nia obszerna , chędoga, opatrzona ko- f 
rytami do spadku uryny, i okna^mi do i 
odnowienia powielrza , równie iak doj 
należytego iey oświecenia , a pew nojea-! 
dna zaraźliwa między zwierzętam i nie >

, oka-
• —  ' " * —  ■ n | ( . n s , W ', a t . i  '

(



okaże się choroba. Gdyby zas p rz y p a d -1 b io ta ch , k tóre  dla p ilnego o k o ło  n ich
kiern, p o m im o  wszelk ićy  b a c z n o ś c i , ia- 
ka się n ie m o c  w c i s n ę ła ,  tedy tą ła tw ić y  
i p rędzey  uleczyć m ożna  ty tych  źrze-

chodzen ia  czerftwe są  i m ocna  a n iże­
li w  tych , k tó re  zan iedbane  e labem i i 
n ik czem ne/n i  sic l is ty .  ]

/   '

P
O P o w i e t r z u.

o w ie trze  lefi m aterya  cienka , p łyn -  tak  na ziem ię spadają. G rad oziębia p a  -
i Czyni h ie sc t ło  szkody w u io -na, p rźezroczyfta , n iew idz ia lna  w  blisko­

śc i ,  a le  ru ch em  sw o im  ućzuw aó się d a ­
j ą c a ,  mieysce próżne  na  z iem i w szędzie  
z a b ie ra ,  n a  dole pray  z iem i g r u b s z a , 
wyżćy ku n ieba  co fox ć i e i e i s ,  * ró ­
żnych  rcdza iów  z ło ż o n a ,  n i e j e d n a k o ­
w a ; w ie le  obcych cząftek  zaw iera .
W siąk a  b o w ie m  p a ry o le io w a te  , s o l n e , 1 p rzez  k tó rą  rosim y 
i siarczyfie ,  a n a w e t  i cząftki w e d o e  i g r*eie  , BBSCisią.

w ie trze  
dzaiach.

Rd-ja czyli mąc/.na rosa albo srseżo- 
ga ft aj a #ię albo gdy m io d o w a  rosa u- 
sohnie  i niby się w  p ro ch  obraca ,  albo 
ieft cd  nocnego z im na  i ran n y ch  p rzy ­
m ro z k ó w  szkodliw ie spieczona w ilgoć  , 

, gdy s łońce  pr*y- 
D ż id e  się to  w  M s-

arson  , 
ĝ ad,

ziem ne.
Z p o w ie trza  pow fbdą  r o s a ,  

m g ł a ,  o b ł o k i ,  d ó jse s  , śn ićg  
rd-sa, t r ą b y ,  w i c h r y ,  ; t. d.

It osa ieft p a ra  z ziemi i r s i l in  w  nocy 
W ychodząca , p o ran k iem  p rzez  z im no 
p o ra n n e  p rzed  w sch o d em  s ło ń ca  spa­
d ła  i zb ieg ła -

S rzon  ielt rosa c iao  m g ła  ą p a r ż ł a .  
v M g ła  ieft mr.ófiwc pary  w o d n ey  na 

p o w ie t r z u  wissącńy i żgęazczoney bądź 
prze® z im no , arbo ii też p rzez  wiatry .

O b łok i  są m g ły  w  gónę w y sz łe  , o d ­
dalen ie  ich dare im  podob ieńftw o  do c ia ł  
ftałych.

Deszcz pow fta ie  z ,te g o ,  że p a ra  w o ­
dna w ob ło k a c h  c *5 li p rzez  c iep ło ,  czy­
li p rzez  z im n o , w ia t r  arbo g rzm oty ,  tali 
zbliży się do k u p y , iż ścieka w iedno , a 
przeto robią się zn ió y  k ro p le , k tó re  spa­
dają  na ziemię.

in' i Czerwcu.
' R osa m io d o w a  b ie rze  począ tek  a lbo  

od w y s iew ó w  cien iuchnych  soiiftycjh i 
ol«iowaty»h % r e a l ia  pochodzących , Mo- •. 
re  lęże iąc  od u p a łu  na liściach os., da ią  j 
w  m atery i  lipkiey i s łodka  w ey , albo li | 
też  od o w a d a  b a rd zo  m a łe g o ,  k tó re n  j 
tylko d ro b n o  w id e m  poftrzedz  m ożna , f 
P szczo ły  upędzaią  się aa. rosą  ta k o w ą  , t  
k tó ra  roś l inom  wielce -szkodzi.

Lat© , które  na  w iosnę i w  iesieni !a- 1 
'ta po polach , ssie ieft p a rą  z iemi, ale tka- ] 
n in ą  paiąków polnych , k tó rą  to paięczy- j 
hę w iatr oddsśera  i unosi. ||

R t z e rw an ie  i spadnien ie  ob łoków  czy­
li c h m u ry  naftąpuie , b iedy  ca ły  ciężar 
wielkiego o b ło k u  g w a ł to w n ie  spuści się 
na d ó ł , co n ie m a łe  częftokroć spr-awuie 
szkody.

T rą b y  na m o rz u  nayczęściey powftaią- 
ce są s łupy  o k rą g łe  w o d y , które  chmu-

Snióg ma sw óy początek w  te m , iż pa- ra od dw óch przeciwnych w iatrów  na o - . 
ra w  obłokach  przez m róz zm arzłszy  k o ło  obracana w'górę podniosła, 
tak fiaie s ię  ciężką, że dla solnych svrych | Oprócz tych zdarzeń pow ietrznych są  
cząftek musi się kryftalizow ać. Przeto leszcze inne przypadki, które ogm fiem i 
śnióg ma szesciugraniafią pofiać. f i ig d y ; zdarzeniam i pow ietrza zw ać m o.żna, ia» 
kilka p i ó r e k  śniegu zm arznie, robią się i ko b ły sk a w ica , iutrzsnka p ó łn o cn a , 
kiupki czyli gradek. } sm ok lalaiący , kule ognifte , gw iazdy

Grad liaie się tym sposobem  , że kro-1 spadaiące i ognie czcze czy li św iatełka  
ple ca łe  w  chm urze w  lód m a rzn ą , a |b łę d n e .

H



1 Błyskawica powSaie sama przez się 
| bez grzmotów , kiedy powietrze parą 
* siarczyflą i fccperwasow ą z m ałem  sale­

try przynaięsr.aniera napełn ione iefi cie- 
n ie  i parn?. Bara bowiem takowa zbie­
ga się do kupy, trze się i tyra sposobemj 
wydaie błyskot bez grzmotu ; kiedy zaś! 
para takowa m a w sobie wiele saletry, 
to przeto porusza się powietrze i wydaie 
grzmot ogromny

Jutrzenka północna czyli świtanie pół 
nocne w edług  zdania niektórych ieR b u - ! 
rzą niedoyżrzałą  czyli chm urą burzliwą 
niedofiateczną, lecz inni m niem aią , że 
to ie f tp a ra  z cząfiek lodowatych od spo­
du przez góry lodow e północne oświeco­
n a ,  która to para dla.swćy lekkości wy­
nosi się nad obłoki.

Smok lalaiący składa się z wyziewów 
skupionych tęg ich , które lubo się nie pa­
lą  , iednak wydaią światło  pasmem po- 
d ługow atem  idące. Takow e igrzyska 
powietrzne zw ykły  ciągnąć do kominów, 
zapewne z przyczyny podobieńftwaia- 
kiegoś materyi swoiey do dymu isadzów.

Kule ognifte z teyże samey , co i smo­
ki lataiące, składaią się iltoty, lecz wię- 
cóy zawieraią w sobie s ia rk i , a tak na 

i wzór kłębu palącego się spadaią kule o- 
' gnilte niekiedyśjw nocy na ziemię i pęka­
ją z trzaskiem , iednak kule takowe nie 
zapalaią, chyba rzadko kiedy, lecz zofia- 
wuią tylko iftotę iakowąś lipką i tęgą.

Gwiazdy spadające są podobne do kul 
ogniftych , tylko że  mnieysze daleko.

Ognie b łędne, czyli czcze , czyli świe­
czki b łęd n e ,  albo światełka błędne lub 
czcze powftaią * ciężkich i oleiowatych 
cząftek na bagnach, cmentarzach, i b ło

^ ---------------- -................... ' T

tach. Nie podnoszą się wysoko , lecz 
przyciśr.ione od zimnieyszego powietrza ’ 
wyższego, nad samą ftoią albo kręcą się 
ziemią. Nayczęściey widać ich pa upa­
łach  porą  wieczorną zimniejszą. Nie 
palą się o n a ,  ale świócą dość daleko. 
Gdy kto do nich się zbliża, przez p o ru ­
szenie powietrza i wiatr ztąd pochodzą­
cy unezzą się co raz datey i uciekaią przed 
Człowiekiem , aże  częfto nad niebespie- 
cznemi bagny znayduią się, nieraz prsy-

Eadło , że Człowiek nieofirożny w wiel- 
ie w d a ł  się przeto niebespiecscńfłwo u- 

tonąć w błocie. Z tąd  niem ało  baiek u 
rosło, które tu powtarzać nie byłoby do 
rzeczy. Snopy ognifie są większe od 
świeczek ognifiych.

Widowiska p o w ie trzn e  raczey ed in ­
nych  prcyGzyn , iak z samego powietrz* 
pochodzące  są: tęcza, k o ło  słoneczne 
lub księżyczne, św it,  mrok, iu t rzen k a  i 
zorr.e, tudzież ciągnienie w ody  od słońca,

Tęcza pokazuie się, kiedy deszcz pada, 
a słońce na przeciw chmurze świóei, tak 
iż Człowiek między słońcem i chm arą 
niby fioi we śrzodku.

Słońce lub Księżyc bywa w  kole, k ie­
dy promienie ich odbiiaią się w parę na 
pół zm arz łą  w wyższóy pow ietrza prze­
strzeni. Odbhaniesię tyehże promieniów 
czyni nam widok ko ła  otaczającego słoń­
ce lub księżyc.

Jutrzenka i zorze maią jednakie przy­
czyny. Promienie słoneczne odbiiaią 
się czerwono, w parze do góry się pod­
noszącej, porankiem lub wieczorem.

Słońce ciągnie wodę , kiedy chmury 
tak ftoią , że przez nie promienie słon,e 
czne przebiiaią się i oneż oświecaią.

P  i
P ow ieść

a s t i
baieczjia

R z e p i c  li a. 
z  H i f lo r y i  P o lsh ier .

W  dziew iątym wieku po narodzeniu [ sobie obrać za Fana: ży ł  Piaft na prze d- 
p a ń sk im , gdy w Polszczę po śmierci Po- ir.ieściu Kruświckim z żoną swoią Rzepi- 
+ ie la l l .  wielkie całego k ra iu b y ło z am ię - ! < hą w spokoynóy pracy rzemiosła swego 

{'szanie dla niezgody, że zgromadzony do j  i gospodarfiwa. Jedni twierdzą: że by ł  
| Kruświcy naród nie w iedział, kogo m i a ł ! Bartn ik iem , drudzy że Kołodzieiem ♦



lecz z-tpewne łączy ł  on rr-iemiosło k o ło ­
dziejskie z pracą pszczelnika. W śrzćd  
rozruchów kraiowych , przy których ża­
dnego nie m ia ł  Piaft uczeftp.ii&wa , go: 
to w a ł  się on na wykonanie obrządku 
zwyczaiem narodowym , maiąc sprawić 
Synowi swemu pierwiaftkowe poltrzyży- 
ny i mianowanie imienia. Syn Piafta i 

i  Rzepichy zaczynał iuż siódmy rok życia 
swego i b y ł  właśnie w porze przyjęcia 

'imienia. N a te n k o n ie c  rodzica ułożyli 
'ucztą dla krew nych i sąsiadów , zabili 
w ieprza tucznego , napiekli chleba i. ko- 
łaczów , nasycili miodu , a gdy się tótn 
zatrudniają, wieczorem dnia poprzedza­
jącego mis-nowin Syna ich ,  przyszło 
dwóch Cudzoziemców do Kruświcy, w

Ipoftępow aniu , mowie i obyczaiachoso- 
bliwey skromności. Ci iuż cale miafto 
byli przeszli, lecz n ikt nie chciał przyjąć 
ich gospodą. Przechodząc koło  domu 
Piafta uyrzeli Rzepichę i prosili ią, aby ich' 
p rsyiąła .  Nie namyślała się długo Rze­
picha , lecz pobiegła do męża z zapyta­
niem , co ma czynić. Piaft wyszedł na- 
tychmialt i % wielką uprzejm ością  za ­
prosił  tychże Przychodniów nie tylko 
na n o c leg , ale i na ucztą dnia nąftąpu-

Iiącego. D ał im osobną do spoczynku 
kom natą i częftował ich iedzeriiem i 
napoiem podług przemożenia swego. 
Przy wieczerzy wszczęła się rozm ow a 
o różnych r z e k a c h  i przypadła  na San 
Oyczyzny, w którym n a 'ó w c z a a  softa- 
w a ła . . Piaft opowiadał Cudzoziemcom, 

liano ziemia Polska ftraciwszy w oftatnim 
.potom ku rodu Xiążącego rząd kraiu , nie 
jm o że  sią zdobydź na obranie nowego Pa­
rna , i w  tey rozmowie okazał nie tylko 
cnotliwy sposób m yślenia , lecz rozum 
 ̂by Itry , serce szlachetne i duch o dobro 
:Oyczyzny gorliwy. Gdy daley zaszła 
mowa , zapyta ł sią Piaft gości swoir.h , 
zkąd są rodem i dokąd zamyśla-ią? Ot»i 
odpowiedzieli mu na to: że są Rzymia­
nam i , ale celu podróży swoióy dotąd 
w y ^ w ić  nie mogą ; lecz w  krótce do- 
h ładnićy o nim  go uwiadomią. Skro-

*

mność Piafta i Rzepichy nie pozw alała  
im badać sią z ciekawością taiemnicy ich, 
a tak przeniosła sią mowa do innych po­
tocznych rzeczy. Nazaiutrz sproszeni 
do poftrzyżyn na ucztą sąsiedżi i krewni.* 
Cudzoziemcy na proźbę Piafta sami syna 
iego poftrzygli , a że w łsśn ie  to dniało 
sią pod czaa seymu, nazwali go Siemowit 
niby to oeytnowicz , co znaczeniem zo- 
ftało, iakiego rodu miał’ bydź oycetn.no- ! 
wo poftrzyżony Młodzieniec. Gdy go- ! 
ście zasiedli d o f to łu ,  dwóch Przycho- 
dm ów  uczynili nieznaiomym iązykiem 
modlitwą i błogosławie/iftwo iedzenia 
i napoiu. Jedli wszyscy wśrzćd myśli 
spokoynśy i  wesołey, Leca ani jedze­
nia ani napoiu nie ubywało. I

Zadziw ił  sią Piaft z Rzepichą, i chciał 
pytać sią przyczyny , ale w tern Cudzo­
ziemcy obay po krótkim podziękowaniu 
za dobre i gościnne pstzyiącie zniknęli. 
Nie tylko aa tćy uczcie ale i po niey nie 
przebierały się cudowne Piafta doftaffci, 
a tak gdy w  krótce potćm głód dokuczył 
miaftu i kratowi ; Piaft wszyfikim udzie­
la ł  ftrawy i hoynie rozdaw ał dary do­
broczynnych C udzoziem ców , których 
teraz aniołam i bydź pom iarkow ał.  Nie­
zgodny N aród  doznawszy dobrodziey- 
ftwa iego podoaas g ło d u ,  ob ra ł  go so­
bie za P a n a ; a mimo niskiego uradzenia 
wyniósł go^ na godność Xtążęcą j labo 
on sam o tem bynaymnićy nie m yśla ł ,  
i aż do togo d n ia , gdy go obrano za Xią- 
żą c ia , spokojn ie p»zy gospodarltwie 
swoióm zoitawał. Obiąwszy rząd kraiu 
Piaft panow ał chwalebnie i pokazał na- > 
rodowi , że się na nim nie zaw iódł. |

Ta baieczna pcwieść zam yka w ie le  p raw dy, 
bo n a y p rz ó d , oprócz tego że nam zacho w ała  
pam iątkę  Oyca p ie rw szych  K ró ló w  P o ls k ic h , 
obiąw ia  nam profte i cno tl iw e  zwyczaie Przod­
k ó w  naszych: a przez p rzyk ładn ą  gościnności 
i innych cnót Pialta nadgrpdę, uczy pow tó re  
o by czayn ośc i , i w  proftocie m i łey  ró w n a  się 
ow ym  s ław n óy  Grecyi ita roży tney  baieezkom 
m ito log icznym , k tó re  do dziś dnia ozdobą śą 
poezyi.
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